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ZIENNIK 


Nr 53 Wtor 


Wychodzi codziennie rano oprócz dni poświątecznych. 


Adres Kedakevi, Rdministracyi i Drukarni Poiskiej: 
kijów, Prorezna 9 (Wasiiczykowska) 
Telefonu Nə 1672. 


Rękopisów Redakcya nie zwraca. 


Administracya otwarta od 10—4 po południu i od 6- * 
wieczorem. 


(17) ma 


rca 1908 r. | Rok Ill. 
= -oe ————— A AYN WA W A ON 
miesięcznie kwart. półrocz reczal e 
Prenumerata: W kraju —.85 2.50 4.50 8. 
s Za granicą 1.36 4.— 7.— 14.- 


OCŁOSZENIA: Od wiersza petitowego przed tekstem 
40 kop. pierwszy i 20 kop każdy następny raz, za 
tekstem 20 kop. pierwszy i 10 kop. następny raz 
Numer pojedynczy 5 kop. 


Prenumearatę i ogłoszenia przyjmuje 


KIJOWSKI 


Jzboszonia przyj auja sią do godziny 5 wieczór. 


PISMO POLITYCZNE, SPOŁECZNE | LITERACKIE. 


Administracya. 


Larząd Towarzystwa Sobolowiec 


SYROCZY 


Znany 
teatr 


Kreszczatik 36 4 
Ostatnie nowości: Judyta 


obraz ko- 
lorowy 


Nad program w 4-ym oddziale: Występy jasnowidzących iż; 


histor. obraz 
w 12 scenach; 


Ofiara namiętności 
Schadzka ranna ,..... Nieszczęśliwe dziecko 


dramat 


mnemotechnikow 
iantrspirytystów 


Faj 
Najlepszy 
Biograf 


„The Express B 


TEATR MIEJSKI. Dyrekcya S. Bryklnh 


Dzis, dnia 4+go marcu, pierwszy występ znanej spiewaczki WIERY:JLUCE, op. „„Cy- 
rulik Sewilski“. Uczcsiniczą: pp. Wiera Luce, [elina: pp. Selawin, Sokolski, Bosse, 
Tichonuw. - Dnia 5-go marca, drugi występ p. Augusto Scampini, op. „Truba- 
dur*. Dnia 6-g0 marca, drugi występ p. Wiery Luce, op. „„Lacmeć. Dnia 7-g0 
Marca, trzeci występ p. Augusto Ścampini, op. „Hugoeneci*. Dnia 8-go marca: 
trzeci występ p. Wiery Luce; Op. „,„,Traviata*. bilety na oznaczone przedstawie- 
nia są do nabycia w kasie teatru. Kasa otwarta w dni, w których niema przedstawień, 
od u. ttrej zrana do 5-ej wiecz.. w dni zaś przedstawień od g. łO-ej zrana do 2-ej i od 
5-ej do końca przedstawienia. 101-,-1509 


H Dziś, dnia 4+g0 marca. nadzwyczaj ciekawe przedstawienie cyrkowe w 
yr -ch oddziałach: 2-gi występ zaproszonego tylko na kilka przedstawień, 
iwami, tygrysami, 


znanego na całym swiecie pogromcy zwierząt, p. Sawade; z jego 
białymi i czarnymi niedźwiedziami. Początek o g. 8 i pół wiecz. 
Ceny 1iniejsc podwyższone. 


TEATR MAŁY KRAMSKIEGO. 


Kreszczatik Nr 15. 


Gościnne występy 


py Kazimierza Kamińskiego "WE 


w otoczeniu własnej trupy. 


Dzić drugi występ, „Bogaty wujaszek”, sztuka w 3 aktach, 
Kamiński. Początek o godz. 8 wiecz. Ceny zwyczajne. 
„Pan dyrektor”, farsa w 3 aktach. Dnia 6-g0 marca: „intratna posada“. Dnia 7-80 
marca: „Czerwona toga“. Dnia 8-go marca: „Walka motyli“, Kasa teatru otwarta 
od g. 10-ej zrana do z-ej i od Ń-ej do ostatniegu antraktu 1037—,--4 


Polski Klub „OGNIWO“. a ospy ró 
koło Kobiet Połek w Kijowie urządza 


8-go, 9-go i I0-go marca 
dczyty 


FELDMANA 


Bilety w Księgarni W. Idzikowskiego. 
TEATR SOŁOWCOWA. 


Operetka Wiedeńska 


bziś, dniu 4-g0 Marca: „Księżniczka dolarów". Dnia 5-g0 marcu: „Hrabia że- 
brak*. Początek o godz. 5-ej wiecz. Szczegóły w programach. Bilety sprzedają się od 
s 10-ej do 3-ej po południu w magazynie Br. Kohen, Kreszczatik 25 i od g. 6-ej wieczo- 
rem w teatrze. Dyrekcya b. i E. Miillerów. 1 

~ GALA KLUBU KUPIECKIEGO. We wtorek. KO CEN U 
dnia 25 go marca, odbędzie się tylko jeden K 0 N C E R T 


A. WIALCOWEJ 


ze wspoiudz. A. Kryszkiewicza, B. Trojanowskiego, | Szułgina i kompozytora 
A. Taskina. Szczegóły w ałiszach. Początek o godz. 8 i pół wiecz. Bilety są do nabyci y 
w księgarni Władysława Idzikowskiego, Kreszcz. 35. Telefon 858. 1087-4- 


SALA KUPIECKA W niedzielę, dnin S. TARNOWSKIEGO 


9-g0 marca 
Początek o godz. 8 i pół w. Bilety w księgarni 
1 


Koncert pianisty 
Wł. ldzikowskiepo. 4%—4 ORG — 4 —2 


"KONCERT HARFIARZA = 
Saturnina Hryniewicza 


odbędzie się we wtorek dnia 4-g0 marca w „Daniwie”. 


hr. Waldhoff K. 
Bilety są do nabycia. Jutre 


1189—3 —1 


- 
=n 


Dom bankowy 


Dobiesław Mierzwiński i $" 


Kreszczatik Nr 27, telofon Nr 1864. 
ćałatwia wszelkie operacye bankowe. Kupno i sprzedaż papierów procentowych 
i walut zagranicznych. Przyjmuje na inkaso frachty i weksle. Wydaje zaliczki 
na papiery procentowe etc. Przekazy na Wiedeń I Lwów. Asekuraoya 
pramiówek. Przyjmuje zobowiązania na uzyskanie pożyczek hipotecznych w 
bankach ziemskich i realizacyę takowych. 


Ł/ 


jącymi fabryki z głębokim smutkiem zawiadamia o śmierci nie- 
odżałowanego Dyrektora Zarządu i Prezesa ogólnych zebrań 


TADEUSZA 


Witograf A. Mianowskiego 3, 4, 5, 6, 7 marca 


Anons: Oczekujcie soboty dnia 8-go marca. 


aa mm mmm m ZA O A ee- 


10” 


kiego wraz ze wszystkimi pracu- 


N SKIEGO. 


AEG | 


Jedyny w Kijowie skład fabryczny 


dramat w 5 obraz., w ostatnim iy 
obrazie Agonia tonącego; Lunatyx 


„ Konkurs króla lyżwiarzy. 
Pritel i M-me 


Br. TARNOPOL. 


Ceny rzeczywiście fabryczne. 


Sprzedaż papy smołowej na dachy. 


Kreszczatik Nr 25. 


wprost poczty. 


Wzory wysyłamy bezpłatnie. 
Szlachecki 16. 
677—50 —3 


Kreszczatik d. 


_evovi śpiewu podług met. profes. Eve- 


rardi udziela 
Przyjmuje od g. 1 
na ' Nr ł4, m. 5. 089—5—5 - 


Zwiedzających salę kontraktową 


zapraszamy do znajdującego się naprzeciw składu towarów bławatn. 


IZAAKA SZWARCMANA 


dla oglądania codziennie otrzymywanych nowości na sezon wiosenny. 
Na czas kontraktów kupującym za gotówką rabat 15%, 


Dla sprzedaży datalicznej zajęto Jeszcze Jadno plątro. 156-,-24 


Biuro Pośrednictwa Pracy przy Związku Oficyalistów, pracujących w rolnietwie 
i przemyśle rolnym na Rusi 


(Kreszczatik 42, m. 29), połeca na posady: administratorów, dyrektorów cukrowni, bu 
chalterów, korespondentów, pomocników huchalterów, kasyerów, rządców, ekolmomów 
mechaników, techników cukrowniczych, praktykantów i t. p. 905—5— 5 


"Remiza Marcina Ruszkowskiego. 


Bulwarno-.Kudriawska Nr 16. Telefonu 1058. 


W DNS karety, powozy i powoziki, miesięcznie i dziennie, 
bale, śluby i pogrzehy. Na żądanie angielskie zaprzęgi. 


na spacery 


Sprzedaż i kupno: koni, powozów; uprzęży i liberyl. 
warzywne, kwiatowe i trawy, róże, georginije, kanny, tube 
rozy i inne; bukiety, wianki i kwiaty cięte poleca 


NASIONA Zakład ogrodniczy STEFANA LESISZA 


M.Błagowieszczeńska Nr 104. |lustrowane cenniki na pierwsze żądanie bezpłatnie 
Biura Związku Rówu. Kobiet Polokich (M. Wło- 
dzimierska Nr 26, w lokalu p. Kozłowskiej)' 
otwarte w niedzielę, wtorki, czwartki od 12 —2 
PP., przyjmuje wpisy oraz udziela informacyi. 


Bibiiotexa miejska: ud 8 du 3. 
Biblioteka Usiworsyteoka: od A do 3 


W dniu 9-ym maroa r. b. w niedzielę, 
odbywać się będzie 


sprzedaż z licytacyi 


remanentu żywego i martwego z folw. 3e- 
merynek i Werborodyniec, własności Jana 
Ursyna Pruszyńskiego, w Werborodyńcach, 
położonych o 10 wiorst od Starego-Konstanty- 
nowa, gub. wołyńskiej. 1077 -8—5 


$ 7-my. 
„Paragraf językowy”, 


—]of s 


PODZIĘKOWANIE. 
Niniejszym składam  podziękowa- 
nie Administracyi Hotelu „Ermi= 
taż” w Kijowie za uprzejmość 
i bezinteresowność podczas długiej 

choroby jak również po śmierci 


W komisyi parlamentu niemieckiego 
SSFP: 


odbyło się drugie czytanie przedłożenia 
rządu związkowego w przedmiocie no- 
wej ustawy v stowarzyszeniach i zgro- 
madzeniach. 

Ustawa ta obowiązywać ma w całej 
Rzeszy niemieckiej. Rząd związkowy 
uważa ją, jako spłacenie zobowiązań 
wobec stronnictwa wołnomyślnych i 
przedstawia parlamentowi niemieckie- 
inu, jako ważną instytucyę wolnościo- 
wą. Tym sposobem rząd kanclerski 
chce zjednać dla swego przedłożenia 
głosy stronnictw wolnomyślnych i liczy 
na to, że blok liberalno-konserwatywny, 
uchwalając to przedłożenie, zacieśni wę 
zły, łączące ze sobą dwa naprzeciw sie- 

ie stojące i zwalczające się do nie- 
dawna stronnictwa. Ma to być nie 
tylko próba. siły bloku Biilowskiego, 
lecz podstawa porozumienia trwałego 
lewicy burżuazyjnej z prawicą konser- 
watywną w parlamencie niemieckim. 

Równocześnie atoli chce kanclerz 
państwa przy pomocy tej ustawy stłu- 
mić ruch narodowy polski nietylko w 
zaborze pruskim w polskich prowin- 
eyach w Poznańskiem, Frusach zacho- 


HENRYKA 


Gnatowskiego 


1169-2-2 RODZINA. 


KALENDARZ. 


4 (ir) sw. Kunegundy. 

Biuro Tew. Oświata (Kreszczauk | klub 
<Ogniwo>), otwarto od 10 do ! i od Z do 4 po 
południn codziennie oprócz niedziel i świąt. 

Pol. Tow. Milleśników Sztuki Kreszczalik Nr 41 
Kancelarya ^twaris ad 2-3: 1 ad £—7T wią- 
GFOFEM. 


Biuro Koła Kobiet-Polok (Luterańska 6 m. 15) 
otwarte od g. 12 do 2 w poniedziałki, wtorki, 
czwartki i piątki. 


Biuro Polsklege Tow. Kolonii Letnich (Fundu- 
klejowska 26, czytelnia p. H. Qieckiej), ctwarte 
codziennie od godz. 11-a) do godz. 1-aj i 
godz. 3-ej do godz, $-ej, w niodziolą i święta 
od godz 1l-əj do l-e). 


sta polakom w całej Rzeszy niemieckiej 
gdziekolwiek polska ludność występuje 
do życia pooeo w liczniejszych 
skupieniach, a przedewszystkiem w 
Berlinie, w prowincyach nadreńskich 
iw Westfalii. Ustawa o zgromadze- 
niach zawiera wyjątkowe postanowie- 
nia, zabraniające polakom  przema- 
wiać na zgromadzeniach w języku oj- 
czystym. Zwraca się tym sposo- 
bem przeciw wszystkim nie nie- 
mieckim narodom, których odłamy 
żyją w granicach Rzeszy "iemieckiej, 
a więc przeciw polakom, francuzom i 
duńczykom. Wytwarza zatem solidar- 
ność w poozuciu krzywdy i solidarność 
w obronie przed gwałtem wśród tych 
trzech narodów. Nową hańbą okrywa 
się przed cywilizowanym światem imię 
nowoczesnych Niemiec i nową solidar- 
ność obrony wywołać musi przedłoże- 
nie Biilowa. Polacy, francuzi. i duń- 
czycy inuszą potępić ten nowy zamach 
prusactwa w Niemczech. Tym razen 
do walki przeciw rządowi staje po- 
tężny odłam narodu niemieckiego: re- 
prezentanci 81%, milionów wyborców 
socyalistycznycb, którzy głosować będą 
przeciw ustawie Bilowskiej razem z 
Kołem polskiem i reprezentacyą duń- 
czyków i francuzów z Alzacyi 

Wątpliwem jest, czy wolnomyślni 
posłowie pójdą na lep kanclerski I czy 
się dadzą zapędzić do bloku rządowego. 
Na usiłowaniach atoli nie braknie. 

Najważniejszym w nowej ustawie 
jest $ 7, t. j. paragraf językowy i ten 
będzie przedmiotem gorącej walki. 
Oczywiście, pierwsi w obronie gwałtu 
stają profesorowie uniwersytetów nie- 
mieckich, tej kuźni reakcyi pruskiej. 
Umieją oni, jak prawdziwi uczniowie 
Bismarcka, malować jaskrawenni barwa- 
mi „polskie niebezpieczeństwo”, a w tej 
sztuce kolorowania dyabła na ścianie 
nie ustępują im burmistrzowie niemie- 
ckich miast. 

Mamy przed sobą taki znamienny 
los profesora niemieckiego w Scher- 
owskim „Tag“, wychodzącym w Ber- 
linie. Profesor Ryszard Eickhoff, czło- 
nek parlamentu niemieckiego i sejmu 
pruskiego, „także wolnomyślny“, zakii- 
aa swych rodaków, żeby ze względu 
na niebezpieczeństwo polskie, uchwalili 

gwałt antykonstytucyjny, wyjątkowy 
antypolski paragraf 7. Na tym gwal- 


Dziswiałtowska-Gintowt.|cie może być, zdaniem prof. Eickhoffa, 
3-ej po poł. Rak zbudowan 


stały kompromis między 
wolnomyślnymi a rządem. Profesor 
Eickhoff proponuje kompromis w tym 
duchu, żeby z pod zakazu używania 
mowy ojczystej w polskich i miesza- 
nych okręgach wyjąć te okręgi, w któ- 
rych ludność obca mieszka w zwar- 
tej liczbie. Również godzi się na wy- 
jątki od wyjątkowej ustawy na rzecz u- 
żywania języka rodzimego na zgroma- 
dzeniach przedwyborczych. Natomiast 
żąda utrzymanła zakazu przemawiania 
w rodzimym języku wszędzie, gdzie 
ludność jest przeważnie niemiecka. Idzie 
tu oczywiście o polską emigracyę w 
prowincyach zachodnich niemieckich. 
Tu wydaje się prof. Eickhoffowi „nie- 
bezpieczeństwo polskie* wystarczającym 
arguinentem dla uchwalenia ustawy wy- 
jątkowej. „Na wszelki sposób nie mo- 
żemy dopuścić, żeby w starych niemie- 
ckich siedzibach, w sercu Niemiec rog- 
brzmiewał język polski*— pisze prof. E. 
Ale niema nic przeciw temu prof. 
żeby „w sercu Niemiec* robotnik pol- 
ski siłą swych muskułów dla junkrów 
niemieckich i baronów, MAŁ"; 
stalowych królów niemieckich wytwa- 
rzał „nadwartości*. Polak w terminolo- 
gii profesorów niemieckich uważany 


jest jedynie za siłę roboczą, za woła, 


który ma pracować bez używania ja- 
kichkolwiek praw obywatelskich, na rzecz 
niemieckiego pana. Nigdy jeszcze teo: 
rya Nitschego o nadczłowieku i nie- 
wolniku nie została brutalniej sformu- 
lowaną. Profesorowie niemieccy goto- 


9|wi niebawem wypracować nowy system 


ekonomii politycznej, w której to nowe 
pojęcia „czynnika produkcyi* metody- 
cznie zostanie przeprowadzone. A pol- 
scy młodzieńcy jeździć będą, jak dotąd 
na uniwersytety niemieckie, aby tam 
od Lamprechtów, Schmollerów. Has- 
se' ych i Eickhoffów czerpać wiedzę dla 
zatrucia naszej etyki narodowej. 

Prof. Eickhoff w swej wolnomyślno- 
ści przemówił, jak prawdziwy bBilowita. 

Nowa ustawa o zgromadzeniach i 
stowarzyszeniach, która ma niemcom 
przynieść wolności, konstytucyą za- 
gwarantowane dla polaków ma być ka- 
gańcım, którym łajdackie prawa nie- 
mieckie mają zamknąć skargę ust pol- 
skich. A wolnomyślni profesorowie za 
tą ustawą głosować będą w przekona- 
niu. że spełniają akt patryotyzmu nie- 
mieckiego, jeżeli zakneblują usta pola- 
kom na zgromadzeniach publicznych. 

Głupi, niebaczni, nie wiedzą, że mo- 
żna zakazać mówić, ale niepodobna 
myślom zakazać swobodnego rozwoju— 
jak nie można rzece kazać wstecz wra- 
cać do Źródeł. 

A wszakże to niemiecki wolnomyślny 
poeta w pierwszej połowie zeszłego wie- 
ku pisał, że die Gedanken sind zollfret— 
myśl jest wolna od opłaty cła, kiedy 
to między państewkami Rzeszy niemie- 
ckiej ustawione były jeszcze rogatki, 
zapory wolnej myśli. Dziś już te ro- 
gatki znikły, jak znikłi stójkowi ducha 
niemieckiego i jak znikaą niebawem 
ustawy antypolskie, gwałty pruskie, a 
z nimi Biilowowie i Biilowici. 

W. L. 


Sprawy polskie. 


Anglik o wywłaszczeniu polaków. 
Korespondent londyński „Now. Wr.*, 


dnich i na Śląsku, lecz zakueblować u-|p. Argus. w ostatnim swym liście prsy- 


tacza zdanie jednego z angielskich mę- 
żów stanu i gruntownego znawcy sto- 
sunków niemieckich o wywłaszczeniu 
polaków. 

„Rząd berliński— powiedział między 
innemi wspomniany informator — zde- 
cydował się na taki środek, jale wy- 
właszczenie, jedynie pod wpływem róż- 
nych względów polityki zagranicznej i 
ugody angielsko-rosyjskiej. - Na nie- 
dawnych naradach w Berlinie wyższych 
władz wojskowych, pod przewodni- 
ctwem samego cesarza i w obecności 
kanclerza i pruskiego ministra spraw 
wewnętrznych, zastanawiano się nad 
ewentualnością wojny pomiędzy Niem- 
cami a Rosyą i Anglią, i przyznano, że 
pomoc floty angielskiej czyni możli- 
wem wylądowanie wojska poza Kró- 
lewcem i utratą całej „Ostpreussen“. 

„Tymczasem właśnie cała ta prowin- 
cya jest bardzo ważna, jako teren ope- 
racyjny dla armii niemieckiej podczas 
wojny z Rosyą. Wtargnięcie przez nią 
do kraju Nadbaltyckiego i dalsze posu- 
wanie się do Petersburga, muszą od- 
ciągnąć główne siły rosyjskie od po- 
granicznych prowineyi pruskich. Lecz 
przytem bardzo wiele zależy od składu 
ludności miejscowej, to też powagi woj- 
skowe energicznie domagają się nie- 
zwłocznego zaludnienia Prus Wscho- 
dnich i Zachodnich, oraz Księstwa Po- 
znańskiego gęstą warstwą ludności nie- 
mieckiej. 

„Niepowodzenie dotychczasowej poli- 
tyki germanizacyjnej konferencya przy- 
pisywała chwiejnemu systemowi dzia- 
łania, opartemu na samych tylko we- 
wnętrznych względach politycznych, o- 
raz niezwracaniu uwagi na wojenny i 
zewnętrzny polityczny punkt widzenia. 
Słabość geograficzna granicy wymaga 
obrony jej za pomocą wtargnięcia ol- 
brzymich sił do kraju nieprzyjacielskie- 
go, a to byłoby zbyt niebezpiecznem, 
gdyby z przodu i z tyłu armii znajdo- 
wała się wroga jej ludność. 

„ Wywłaszczenie polaków jest dopie 
ro pierwszym krokiem do powszechne- 
go, przymusowego zgermanizowania po- 
granicznych z Rosyą prowincyi. Nowi 
obywatele ziemscy będą obowiązani wy- 
najmować tylko robotników niemieckich 
i polacy będą zmuszeni emigrować lub 
dobrowolnie niemczyć się. Lecz poży- 
teczność tych środków zależy od szy- 
bkości i konsekwentnego ich wprowa- 
dzenia w życie. 

„Na konferencyi robiono wiele zarzu- 
tów komisyi Kolonizacyjnej, skarżono 
się na obojętność miejscowej ludności 
niemieckiej wobec celów patryotycznych, 
a nawet na większą płodność polaków 
w porównaniu zniemcami. Gdy niem- 
ców, łącznie z nowymi kolonistami, 
przybyło tylko 8%,%, liczba polaków 
wzrosła o 10tj,%. Temu też przypisać 
należy, że liczba posłów polskich w par- 
lamencie, która w 1898 r. wynosiła 14. 
w 1908 r. — 15, w roku 1907 doszła 
już do 20. Lecz wszystko to może i 
powinnc się zmienić, kiedy przemogą 
względy, dotyczące obrony panaon 

„Konferencya przyszła także do prze- 
konania, że położenie międzynarodowe 
Niemiec uległo pogorszeniu z powodu 
umowy między Rosyą i Anglią, oraz z 
powodu zbliżenia pomiędzy połakami a 
rosyanami, będącego następstwem rad 
polaków pruskich i austryackich. Na- 


f. E.|tomiast wielce pomyślne są dla Niemiec 


ściślejsze stosunki z 
i Turcyą*. 

Korespondent „Now. Wrem.* nie rę- 
czy za wiarogodność wszystkich powyż- 
szych informacyi, zapewnia wszakże, 
że jego informator rozporządza pierw- 
szorzędnymi środkami. 


Austro- Węgrami 


= 


Oderwanie Chełmszczyzny. 


Zamieszczony przed kilku dniami w 
„Now. Wr." artykuł p. Filewicza w spra- 
wie oderwania Chełmszczyzny od kró. 
lestwa, wywołał obszerną odpowiedź ze 
strony „Rossii“. Półurzędowy organ 
oświadcza, iż wszelkie zarzuty pod a- 
dresem rządu z powodu zwlekania z 
załatwieniem tej sprawy pozbawione są 
podstawy, gdyż opóźnienie spowodowa- 
ne zostało jedynie pracami przedwstę- 
pnemi, niezbędnemi w tak ważnej kwe- 
styi. 

Jak zapewnia „Rossija“, sprawa obe- 
cnie stoi tak. Pomimo uchwał specyal- 
nej narady, jaka w r. 1906-ym obra- 
dowała w sprawie chełmskiej, rada mi- 
nistrów zdecydowała, iż nie należy 
Chełmszczyzny włączać bezpośrednio do 
gub. grodzieńskiej i wołyńskiej, ale 
trzeba przedewszystkiem utworzyć no- 
wą gubernię chełmską. Postanowienie 
to uzyskało Najwyższą sankcyę w dniu 
81 stycznia 1907 r. Zaraz, też rozpo- 
częte zostały prace około opracowania 
projektu, który w sierpniu r. z. złożo- 
ny został do rozpatrzenia przedstawi- 
cielom poszczególnych ministerstw i roz- 
maitych władz. We wrześniu nadcho- 
dzić zaczęły odpowiedzi, a w grudniu 
można już było podsumować wszystkie 
poczynione uwagi, poczem opracowanie 
projektu weszło w stadyum ostateczne. 
Obecnie projekt jest już gotowy zupeł- 
nie i lada dzień wniesiony będzie do 
rady ministrów. Według wszelkiego 
prawdopodobieństwa już w końcu mar- 
ca lub w początkach kwietnia projekt 
oddany będzie do rozpatrzenia Dumy 
państwowej. 

Paragraf siódmy. 


Stronnictwa wolnomyślne w Niem- 
czech trwają dotychczas w opozycji 
przeciw $ 7-mu ustawy o stowarzysze- 
niach, wyłączającemu—jak wiadomo— 
język polski, z życia publicznego. Oka- 
zuje się, że na stałość przekonań w 
szeregach „Frelsinnu* niemieckiego li- 
czyć nie można, czego dowodem jest 
to, że nəjstarssy organ w party! wol- 


nościowej, „Vossische Ztng.*, zamie- 
ścił korespondencyę z Prus zachodnich 
w obronie $ 7-go, w której pisze: 
„Powiadają, Że rządowy $ 7-my 
wepchnie ruch polski na tory pracy 
tajnej. Tymczasem właśnie obecne 
polskie zgromadzenia publiczne mają 
dla niemców charakter zgromadzeń 
tajnych. Żaden niemiec bowiem ich 
nie rozumie. Prasa niemiecka jest 
wobec nich także bezradna. Przez to 
kontrola jest zupełnie usunięta. Ale, 
co gorsza! polscy posłowie zdają spra- 
wozdania tylko w polskim języku, na 
polskich wiecach. Słowem, my, niem- 
cy w Poznańskiem, jesteśmy zupełnie 
pozbawieni reprezentacyi poselskiej“. 


Bank antypolski. 


Wkrótce po uchwaleniu projektu 
prawa, wywłaszczającego ziemian prl- 
skich, dzieuniki berlińskie podały wia 
domość, iż rząd pruski nosi się z my- 
ślą utworzenia wielkiego banku dla 
„kresów wschodnich* z kapitałem 100 
milionów marek. apa Ee by- 
łoby popierunie polityki antypolskiej. 

Ghaenie S „Schles. Ztg.* 
podaje bliższe szczegóły o projekcie 
rządu pruskiego. Pomieniony dziennik 
pisze: 

„Podczas prac przygotowawczych do 
ustawy o wywłaszczeniu i później jesz- 
cze, poruszono także plan założenia 
banku, któryby był jakoby instytucyą 
pomocniczą komisyi kolonizacyjnej i 
tam swoją d'iałalność rozwijał, gdzie 
komisya kolanizacyjna podług 'istnie- 
jących przepisów działaćby nie mogła. 
Przypuszczano bowiem, że w razie 
rzyjęcia ustawy o wywłaszczeniu, po- 
acy osiedlaćby się mogli w prowin- 
cyach sąsiednich. "Temu chciano zapo- 
biedz. „Bank dla kresów wst hodnich* 
miał mieć to zadanie, aby ekonemicz- 
nie słabych niemieckich właścicieli 
ziemskich w Prusach Wsvhodnich, na 
Pomorzu i na Śląsku wspierać, ich 
długi regulować i spłatę ich dłngów 
w sposób korzystny urzeczywistnić 
W razie konieczności miał też bank 
ten nabywać ich majątki. Przez to 
nie dopuściłuby się, aby majątki niem- 
ców przechodziły w ręce polskie. 

„Chwilowo plan ten porzucono, i ta 
z przyczyn rozmaitych. Projekt nie 
dojrzał jeszcze do tego stopnia, by 
mógł być wniesiony do pruskiej izby 
poselskiej. Rząd pragnie wpierw prze- 
konać się, jakie skutki wyda ustawa 
o wywłaszczeniu i do tego zastosować 
projekt utworzenia takiego banku“. 

W ostatnich dniach „Berl. N. Nach- 
richten“ zaprzeczyły wiadomościom po 
wyższym. Natomiast inne dzienniki 
niemieckie utrzymują, że projekt zało- 
żenia banku jest ostatecznie postano- 
wiony, a rząd pruski dołoży wszelkich 
inożliwych starań. aby go wprowadzić 
w życie już w roku przyszłym. 

czw m w 


KRONIKA PROWINCYONALNA 


(Z pism i od korespondentów). 


-— Herbulów, pow. radomyski, dnia 1 marca 
1908 roku. Wiosnę juz mamy, śnieg zginął, 
drogi żadnej, ni saniami ni wozem, po bokach 
wi 'Ściwej drogi śniegu wcale niema. Z powodu 
postu ucichły wszelkie zabawy wiejskie, nawet 
monopol święci pustką. Gospodarze wyglądają 
wiosny z niecierpliwością, aby prędzej przystą- 
pić do orania i siewby choćby Jarzyny, 
ponieważ w jesieni niekażdy wyorał na oziminę. 
kto zaś wyorał i zasiał, to z powodu posuchy 
nie wszystko pows: hodzilo należycie, tak że 
wypadnie odsiewać jarzyny. Przygląda się ka 
żdy teraz, ale Czarno — na polu nic się nie zie- 
leni. Dzikie gęsi juz przelatują ogromnemi klu- 
czami i siadają na polu. 

Na szosie Żytomiersko Kijowskiej bandyci w 
celu rabunka zabili irzech zydów, a czterech 
zranili, bandytów nie schwytano. 


Dominik Radkowski. 


— Biała-Corkiew. Duia 24 iutego w prze- 
pełniouej sali miejscowego klabu szlacheckiego 
odhyło się pol:kie przedstawienia drażyny dra- 
matyczuej pod dyrekcyą Lucyana Janowskiego. 
Na udatny program złożyły się jednoaktówki: 
„Inteligent“ Satyra dramatrczna B. Gorczyń- 
skiego, „Dwaj uczeni“ M. Bałuckiego i produ 
Ei solowe, składające się z najnowszych mo- 
nologów, scen humorystycznych, kupletów i pa- 
rodyi—przeważnie własnych wykonawców. Pu- 
blirzność darzyła wykonawców zasłużonymi okla- 


skami, z p-mi Jawosz-Janowską i Maryą Pro- 
chazką i panami: Lacyanem Janowskim i Józe- 
fem Jaxa-Chamrem na czele. Tropa po da- 


nia w Białej-Cerkwi jeszcze jednego przedsta- 
wienia, udaje się do Humania. 


-- Wylaw Dniepru w roku bieżącym spodzie- 
wany jest ogromny. Przy szybkiem tajaniu 
śniegów na Polesiu powódź moża być tak wiel- 
ką, jak to było w roku 18/7. W Kremieńczu- 
ga mieszkańcy przygotowani są na straszne klę- 
ski, Niektórzy są zdania że urządzanie czaso- 
wych tam w tem mieście jest zupełnie bezcelo- 
we, ponieważ silny napór wody przerwie wsSzy- 
stko i zaleja miasto. W Krukówce komisya 
walki z powodzią wypracow: ła plau urządzenia 
ochronnych wałów. któreby choć jako tako zapo- 
biegły klęsce. 

CE G 


— Rabunek. W dniu 23 lutego w pobliżu 
wsi Sytaja Buda, pow. nowozybkowskiego. gnb 
czernihowskiej, pięciu napastników, napadło na 
12 włościan i, grożąc rewolwerami, zabrało 600 


rb. i zbiegło. 
(„Czern. Sł.*). 


— Za bibliotekę. W dniu 27 'uiego z wię- 
zienia w Swila wypuszczono p. Szabadaszową, 
która została aresztowaną podczas rawizył i za» 
mykania biblioteki. W duiu 17 lutego uwolnio- 
no Fanszrajherga, właściciela mieszkania, w któ- 
rem mieściła się biblioteka. w 

(„Kij. Wiesti“). 

— Newe pismo. W Kamieńcu-Podolskim za- 
częło wychodzić nowe pismo, p. n. „Podołskaja 
Myśl“. Gazeta ta, redagowana p zez p. Raski- 
ua, wychodzić będzie dwa razy tygodniowo i ma 
gł „*edłag zapowiedzi. „postępową i bez; ar- 

ną”. 

p” („Kij. Wiesti*). 

— W $oweryuówce, pow. lityb-kiego, w Ka- 
miennej - Kropiwnej, pow. bałckiego, oraz w 
Gladkach, pow, płoskirowskiego, włościanie zor- 
ganizowali Towarzystwo spożywcze. 

(„Pod.*). 

— W Bałcio do mieszkania właścicielki do" 
mu Woźniesienskiej wtarguęło dwóch bandytów 
z żądaniem pieniędzy W razie odmowy zagro 
zili śmiercią i podpaleniem domu. Wystraszoua 
Woźniesienska powiedziała, że pieniędzy nie po- 
siada. Wtedy rabusie zaczęli przetrząsać mie- 
szkauie, gdy uic wszakże nie znależli, kazali so 
bio przyuotować pewną określoną kwotę, Wo- 
kuiesienska poznała w napastnikach swych są 
siadów. Obaj zostali aresztowani i osadzeni w 
więzieniu. 

(„Pod.*). 


— W Zmeryuce, w duiu 5 marca odbędzie 
się posiedzeuwie gubernialnego zi mskiego komi- 
tetu rolniczego, na którem rozpatrywane będą 
sprawy dotyczące ulepszenia gospodarstwa rol- 
aego w gab. podolskiej. Między innemi rozpa- 


trzono być mają: 1) sprawa wysłania nauczy- 


cieli ludowych na kursy ogrodnicze i pszcze- 
larskie i lepszego wyzyskania ich sił i umieję- 
tności w tym kierunku; 2) sprawa zorganizową- 
nia entomologicznej pomocy ludnosci gub. podol- 
skiej w związku z walką ze szkodnikami ogro- 
dów i pól; 3) kwestya uiządzenia w gab. podol- 
skiej stacyi meteorologicznych i 4) sprawa otwo- 
rzenia ziemskich kas drobnego kredy f 
„Pod.*). 


Walne zebranie 
Wzzacbrosyjskiego Towarzystwa Gukrowników. 


Dnia 27 lutego odbyło się w lokalu 
kijowskiej giełdy doroczne walne ze- 
branie wszechrosyjskiego Towarzystwa 
cukrowników, przy udziale przedstawi- 
cieli około stu cukrowni, w liczbie któ- 
rych byli reprezentanci cukrowni Kró- 
lestwa Polskiego i Zadnieprzańskiego 
rejonu, a także wielu gości. 

Zebranie zagaił o godz. 2 i pół pre- 

zes zarządu, hr. Andrzej Bobrinskij, 
porzem na przewodniczącego obrany 
został przez aklamacyę br. A. Bobrin- 
skij, a pa sekretarza p. Szulc Moro. 
. Sprawozdanie z działalności zarządu 
w ubiegłym roku było rozesłane człon 
kom Towarzystwa na dwa tygodnie 
przed walnem zebraniem, przeto od 
czytanie jego uznano za zbyteczne. 

W dłuższem przemówieniu przewo- 
dniczący przedstawił obszernie ważniej- 
sze wypadki ubiegłego roku, dotyczące 
cukrownictwa, a mianowicie historyę 
powstania brukselskiej konwencji cu 
krowej,  przeszłoroczne pertraktacye 
rządów w sprawie jej przedłużenia i 
specyalne warunki, na jakich Rosya 
uzyskała możność przystąpienia do tej 
konwencji na pięcioletni termin, po- 
czynając od bieżącego okresu. Warun- 
Ki te zarząd Towarzystwa określa jako 
korzystne dla naszego przemysłu. Na- 
stępnie była przedstawiona kwestya 
zastawu fabryk cnkru dla zabezpiecze- 
nia akcyzy, która będzie wkrótce 
przedmiotem dyskusyi w Dumie pań- 
stwowej, i inne; nakoniec przewodni- 
czący oceniał sytuacyę rynku cukrowe- 
go i zakomunikował, że ministerstwo 
skarbu ma zamiar wnieść do rady mi- 
nistrów przedstawienie 0 naznaczenie 
dla okresu 1908—09 roku normalnej 
produkcyi w ilości 71 milionów pudów, 
kontyngentu rynku wewnętrznego 58 
milionów pudów, nietykalnego zapasu 
7 milionów pudów, pozostawiając ceny 
graniczne bez zmiany, t. j. 4 rb. 15 k. 
i 4 rb. 30 k. za pud. 

Następnie zabrał głos p. Tiszman, 
który zaznaczył, że jesienią ubiegłego 
roku upłynęło dziesięciolecie istnienia 
Towarzystwa cukrowników, zaś w sty- 
czniu r. b. upłynęło 10 lat od dnia, 
gdy hr. Andrzej Bobrinskij objął z wy- 
borów przewodnictwo w zarządzie To- 
warzystwa, którego po dziś dzień jest 
duszą, biorąc bezpośredni i czynny u- 
dział we wszystkich sprawach Towa- 
rzystwa. Wniosek p. Fiszmana, aby 
złożyć hr. Bobrinskiemu podziękowa- 
nia i życzenia wielu lat owocnej pracy 
dla przemysłu cukrowniczego został 
przyjęty przez zebranych oklaskami. 

Następnie przewodniczący zakomu- 
nikował zebraniu, że dnia 15 lutego 
przy ministerstwie handlu i przemysłu 
odbyła się przy jego udziale narada 
w kwestyi repartycyi cyfry wywozu 
cukru rosyjskiego, stosownie do posta- 
nowień protokółu o przystąpieniu Ro 
syi do konwencyi brukselskiej. Jak 
wiadomo, Rosya otrzymała prawo wy- 
wozu w okresach 1907—08 i 1908—09 
roku 300.000 tonn (188 milionów pu- 
dów) cukru, zaś w każdym z nastę 
pnych 4 lat po 200,000 tonn (12,2 mil. 
pudów), nie wliczając w to wywozu 
do Finlandyi, północnej Persyi oraz 
Azyi drogą lądową (oprócz Turcyi); 
przytem zobowiązała się ona prowadzić 
kontrolę pomienioncgo wywozu. Cho- 
dzi więc o to, aby zadosyćuczynić tym 
zobowiązaniom i za najracyonalniejszy 
sposób kontroli ministerstwo uznaje 
repartycyę  konwencyjnego wywozu 
między poszczególne cukrownie, które 
mogłyby swoje prawo wywozu ustępo- 
wać innym fabrykom. W sprawie tej 
ministerstwo prosi cukrowników o wy- 
powiedzenie swej opinii. 

Po dłuższej dyskusyi walne zebranie 
uznało za najwłaściwsze, -zgodnie z 
wnioskiem zarządu, podział konwen- 
cyjnego wywozu między poszczególne 
cukrownie, w stosunku do cyfry ich 
produkcyjności (proizwoditielnosti), po- 
nad 80,000 pudów w danym roku i 
zarazem wyraziło życzenie, aby norma 
konwencyjnego wywozu dla bieżącego 
i przyszłego roku (wynosząca razem 
18,8 mil. oh, była w jaknajbliższym 
czasie rozdzielona między cukrownie 
w stosunku do produkcyjności bieżą- 
cego okresu 1907—08 r. 


Następnie p. Sachs wniósł propozy- 
cyę utworzenia specyalnego biura cu- 
krowniczego dla ześrodkowania əkspor- 
tu cukru i sprzedaży świadectw wywo- 
zowych, który to hand+l dziś jest prawie 
wyłącznie w ręku banków. Podobna cen- 
tralna organizacya, przy udziałe wszy- 
stkich cukrowników, jest konieczna 
dla wyzyskania specyalnych warunków 
wywozu cukru rosyjsziego do Finlan: 
dyi, które ani przy konkurencyi ban- 
ków i spekulantów nie przynoszą cu- 
krownikom korzyści. Ponieważ jeslnak 
na zjednoczenie całego przemysłu li- 
czyć trudno, zdaniem p. Sachsa, byłby 
pożądanym udział rządu w podobnej or- 
ganizacyi, w celu obowiązującego skon- 
tyngentowania eksportu. 

W odpowiedzi na wniosek p. Sach- 
sa przewodniczący zaznaczył, że kwe- 
stya ta była już niejednokrotnie oma- 
wiana w zarządzie Towarzystwa i jest 
obszernie przedstawiona w memoryale 
p. L. Brodzkiego, który też został od- 
czytany na zebraniu. P. Brodzki pro- 
ponował rządową repartycyą eksportu 
na 8 kaiegorye, a mianowicie wywóz 
do Finlandyi, północnej Persyi i do 
Poz krajów. Na skutek wnio 
sku p. Brodzkiego, zarząd niedawno 
zapytywał ministerstwo handlu i prze- 
mysłu o jego opinię w tej mierze, o- 
trzymał jednak odmowę, co do udzia- 
łu w podobnej  klasyfikacyi eks- 
portu. 

Sprawa ta wywołała ożywioną dys- 
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kusyę, co do możności urzeczy wistnie 
nia organizacyi eksportu na wymienio- 
nych zasadach, przyczem wyjaśniło się, 
że już nadzwyczajne zebranie, które się 
odbyło w Kijowie w styczniu 1907 pod 
przewodnictwem p. Charitonienki, deba- 
towało nad tą kwestyą, a specyalna 
komisya, wysadzona przez to zebranie, 
po szeregu posiedzeń uznała skontyn 
gensowanie wywozu do Finlandyi i 
Persyi za nieziszezalne, o ile to nie 
będzie wykonanem przez rząd. W re- 
zultacie zebranie powułało komisyę w 
składzie pp.: L. Brodzkiego, Jakowicza, 
Rebindera, Sachsa i Wertheima dla 
rozpatrzenia projektów pp.: Sachsa i 
Brodzkiego i złożenia o tem sprawo- 
zdania zarządowi. 

Potem p. Rebinder zwrócił uwagę 
na to, że projektowany przez minister- 
stwo handlu i przemysłu kontyngent 
dla wewnętrznego rynku w 1908 — 
09 r. w cyfrze 53 mil, pud. jest vez- 
warunkowo zbyt duży, gdyż zważyw- 
szy, że w bieżącym roku kontyngent 
wynosi 53 mil. plus około 9,mil. pud. 
w remanencie wolnego cukru, rynek 
ma obecnie dla swych potrzeb 62 mi- 
liony pud., z których zapewne skonsu- 
muje nie więcej jak 55 milionów pud., 
czyli, że około 7 mil. pud. wolnego 
cukru pozostańie znów w remanencie 
do przyszłej kampanii i nadal będzie 
ujemnie wpływać na usposobienie ryn- 
ku, Wobec tego byłoby wskazanem 
prosić ministerstwo o zmniejszenie 
przyszłorocznego kontyngentu. 

Zebranie przychyliło się do zdania 
p. Rebindera i postanowiła telegraficz- 
nie prosić ministra o naznaczenie kon- 
tyngentu w ilości 50 mil. pud., a o- 
prócz tego przedstawić tę sprawę przez 
specyalnych delegatów. Do  delegacyi 
zostali wybrani: pp. hr. A. Bobrińskij, 
Brodzki, ks. S. Dołgorokij, M. Dąbrow- 
ski, Chanienko, Monachow, Rebinder, 
Szestakow i Szczeniowski. 

Po odczytaniu sprawozdania z ra- 
chunkowości zarządu, oraz budżetu na 
rok bieżący, zebranie zostało zamknię- 
te o g. 7 wieczorem. 


jp". - 
KRONIKA. 


— Przypomnienie. Termin płacenia 
wpisów w zakładach naukowych zbli- 
ża się ku zońcowi. Kto chce przyjść 
z pomocą niezśdmeżnej młodzieży uczą- 
cej się, zagrożonej wydaleniem z za- 
kładów, raczy pospieszyć ze złożeniem 
na ten cel ofiary. Wkrótce bowiem 
zamykaumy rubrykę wpisów i wniesie- 
my zebraną kwotę potrzebującym. 

— Konkurs piakatów. lada gimna- 
styczna 1. T. G. uchwaliła urządzić 
konkurs plakatów, malowanych na pro- 
jektowany wieczorek gimnastyczny. 
Ostateczny te min składania plakatów 
d. 5 marca. Pierwszą rag.odą będzie 
żeton srebrny, a drugą pochwała li- 
stowna, jako świadectwo odznaczenia. 
Sędziami będą tutejsi malarze. 

— Z katolickiego Towarzystwa Dobro- 
czynności. We wtorek 4 b. m o 
godz. 7 wieczorem w lokalu Tow. Do- 
broczynności, M -Żytomierska Nr 8, od- 
będzie się posiedzenie komitetu kier- 
maszowego dla sporządzenia ostatecz- 
nego obrachunku, na które za naszem 
pośrednictwem proszone są uprzejmie 
gospodynie odpowiedzialne z każdego 
kiosku. Prezydyum komitetu prosi ró- 
wnież, ażeby sz. panie były łaskawe 
dostarczyć mu listy osób, które rze- 
czywiście brały udział w sprzedaży w 
kioskach, w celu uzupełnienia at 
tnego spisu i sprostowania niektórych 
błędów, spostrzeżonych w Nr 48 „Dz. 
K.“ w artykule „Z kiermaszu*. 

W czwartek, d. 6 b. m. o godz. 12 
zrana posiedzenie pań kuratorek i pp. 
kuratorów, o godz. 7 i pół posiedzenie 
zarządu K. Rz.-Kat. T. D, 

— W sprawie obstrukcyi chemicznej. 
Student uniwersytetu, p. Włodzimierz 
Bełcikowski, który przez władze uni- 
wersyteckie uznany zosia. za sprawcę 
obstrukcyi chemicznej w (l. 7 lutego 
ina mocy tego wydalony z uniwersy- 
tetu, zwraca się za naszein pośredni- 
ctwem do wszystkich kolegów, którzy- 
by mogli złożyć zeznania w razie roz- 
patrywania wznowionego przez p. Beł- 
cikowskiego dochodze ia. 

— Projekt kary. Ponieważ ostatnie- 
mi czasy zauważono, że właściciele do- 
mów, instytucye rządowe i pubłiczne, 
a nawet zarząd miasta nie stosują się 
do przepisów tegoż zarządu 0 oczy- 
szczaniu ulic ze śniegu, lodu i błota, 
policmajster kijowski powziął zamiar 
ustanowienia specyalnej kary admini- 
stracyjnej, odpowiadającej wydatkom na 
doprowadzenie ulic do porządku. Z sum 
osiągniętych z tych kar będzie się two- 
rzyć kapitał w zarządzie miejskim, z 
którego będzie można czerpać fundu- 
sze na wyrąbywanie lodu, śniegu i u- 
przątanie podwórzy. Policmajster przed- 
stawił gubernatorowi raport w tej 
sprawie. 

— W sprawie uporządkowania miasta. 
Komisarz policyjny cyrk. łukjanowie- 
ckiego zwrócił się do zarządu miasta 
z prośbą o przestrzeganie własnych 
przepisów obowiązujących, dotyczących 
wywcżenia śniegu z ulic. W prośbie 
swej komisarz wskazuje na szereg ka- 
mienic, przy których warstwa lodu i 
śniegu pozostał: nietkniętą. Znamien- 
nym jest fakt, że w najfatalniejszym 
stanie znajdują się właśnie ulice, upo- 
rządkowanie których należy do zarzą- 
du miejskiego. 

— Z obawy powodzi.  Policmajster 
kijowski zwrócił się do prezydenta 
miasta z prośbą o przygotowanie do- 
mu kontraktowego dla mieszkańców 
dzielnic miasta, nawiedzanych zwykle 
przez powódź. W liście swym poli- 
cmajster kijowski wskazuje na to, że 
w tym roku wylew Dniepru jest ocze- 
kiwany bardzo silny i wobec tego pro- 
si o zorganizowanie środków  przewo- 
zowych dla powodzian, uzyskanie sta- 
tku T-wa żeglugi dla przewożenia na 
ląd stały mieszkańców wyspy Truchano- 
wej,i zawiadamianie mieszkańców wy- 
brzeży © podnoszeniu się poziomu wo- 
dy w Dnieprze. 

— Specyżina narada  dowodzących 
wojskami. W przyszłym tygodniu od- 
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będzie się w Petersburgu specyalna 
narada dowodzących wojskami, na któ- 
rej, między innemi, rozpatrywaną bę- 
dzie sprawa dokonania pewnych zmian 
w okręgach wojennych. Na naradę 
tę wyjeżdża dowodzący wojskami ki- 
jowskiego okręgu wojennego, generał 
kawaleryi W. Suchomlinow, któremu 
towarzyszyć będą pułkownik  Ronżen 
i zarządzający kancelaryą generał-gu 
bernatora, A. Niewierow. 

—- Narada dzierżawców. W tych 
dniach odbędzie się narada dzierżaw: 
ców kijowskiego okręgu apanaży, na 
której omawiana będzie kwestya wszczę- 
cia starań u ministra dworu cesarskie- 
go i apanaży w sprawie umorzenia te- 
nuty dzierżawnej za rok 1907, z po- 
wodu strasznego nieurodzaju, jaki 
miał miejsce w/roku ubiegłym. 

— Kara administracyjna. Naczelnik 
kraju polecił gubernatorowi wołyńskie- 
mu ukarać w drodze administracyjnej 
trzymiesięcznem więzieniem 10 wło- 
ścian gub. wołyńskiej za samowolny 
wyrąb lasu, należącego do właściciela 
ziemskiego. j 

— Ze sfer kolejowych W ubiegły 
piątek wydział pasażerski kolei Polud.- 
Zachod. żegnał swegc zwierzchnika p. 
R:jmunda Biilowa, który pomimo iż 
zaledwie 6 lat pracował na kolei, po- 
trafił zyskać sobie prawdziwy  szacu- 
nek i życzliwość wśród kolegów i pod- 
władnych. Chcąc panu Biilowowi dać 
dowód swego uznania, grono” podwła- 
dnych ofiarowało mu upominek i po- 
żegnało długą, serdeczną przemową. 

— Z taryfy ulgowej na przejazd ko- 
leją od 1 marca korzystać będą nadal 
uczniowie stawkowskiej szkoły rolni- 
czej (w mieście Stawki, w pow. rado- 
myskim, w gub. kijowskiej). 

— Otwarcie linii Z d. 1-ym marca 
rozpoczął się normalny ruch pociagi 
na nowowybudowanej linii kolejowej 
„Kowei— Włodzimierz Wołyński“. Ła- 
dunki przyjmowane są na stacyach; 
Kowel, Turyjsk i Włodzimierz Wołyń- 
ski. 

— Zamiecie śnieżne. W d. 1 marca 
na wszystkich liniach  Riazańsko-Ural- 
skiej kolei żel. rozszalała się zamieć 
śnieżna, która wywołała zatamowanie 
ruchu kolejowego na dystansach Osi- 
powo-—-Pawelec i Gorbaczewo—Bogo- 
jawlensk. Na innych dystansach komu- 
nikacya jest ogromnie utrudnioną. Na 
kolejach poł.-rosyjskich i wązkotoro- 
wych ruch został wznowiony. 


— Przed latem. Aby publiczność mo- 
gła już zwiedzać i oglądać letnie niie- 
szkania w Bojarce, zarząd kolejowy po- 
stanowił wypuszczać specyalne pociągi, 
które od d. 25 marca kursować będą 
w dni następujące: 25 i 30 marca, 6, 
10, 11, 12, 14, 15, 20, 23 i 27 kwie- 
tnia. Pociągi te, posiadające tylko 8 
klasę, wyruszać będą z Kijowa o godz. 
10 m. 30 zrana, z Bojarki zaś o godz. 
2 m. 50 po południu. 

— Fałszywe dyplomy. Zostało stwier- 
dzone, że liczba fałszywych dyplomów 
wydanych w Kijowie w imieniu kijow- 
skiego gimnazyum peczerskiego do- 
chodzi do 18. Większość tych dyplo- 
mów była przedstawiona do uniwersy- 
tetu dorpackiego. Wyjaśnił» się z ze- 
znań pociągniętego do odpo wiedzialno- 
ści sądowej w tej sprawie rzekomego 
studenta Ch., że sprzedażą dyplomów 
zajmował się pomiędzy innymi prowi- 
zor Farber. Dyplom kosztował od 603— 
700 rb. ać 

— Dniepr pod Kren:ieńczugiem i 
Ekaterynosławiem zaczął puszczać. l)o- 
vływy Dniepru, Irpeń i Teterów, ruszy- 
ły, a w d. Lym marca zerwał się lód 
pod Kijowem. Część rzeki między 
wyspą Truchanową i łazienkami już 
sj łynęła. Poziom wody podniósł się 
już do dwóch arszynów. 

— Statystyka strajków w gub. kijow- 

skiej. Ministerstwo handlu i przemy- 
stu zwróciło się do starszego inspekto- 
ra gub. kijowskiej z wezwaniem, aby 
przedstawił riezwłocznie ministerstwu 
dane statystyczno Zza r. 1907 co do 
'iczby strajków, które miały miejsce 
na fabrykach i hutach w gub. kijow- 
skiej, podlegających dozorowi inspekcji 
kijowskiej. Nadto ministerstwo pole- 
ca inspektorowi fabrycznemu przed- 
stawić danie, o związkach zawodowych 
i stowarzyszeniach, funkcyorujących w 
Kijowie i w gub. kijowskiej, ilu ozłon- 
ków one liczą, jakiemi kapitałami roz- 
porządzają i ile wydano zapomóg po- 
zbawionym pracy za rok 1907. Wskutek 
tego inspekcya zwróciła się do związ- 
ków zawodowych z prośbą o dostar- 
czenie takich danych w jak najkrót- 
szym czasie. 
Sprawy polityczne. Wczoraj o- 
twarto sesyę kijowskiej izby sądowej, 
dotychczas rozpatrzono tylko 5 spraw: 
1) T. Łazarienki, u którego znaleziono 
820 proklamacji partyi S.-R., Łazarien- 
kę Eraik na 1 rok twierdzy; 2) stu- 
denta Rozenberga, u którego znalezio- 
no broszur vrae bez uprzedniej 
cenzury. Bozen erg został skazany na 
4 miesiące twierdzy; 8) M. Serdiuka 
(16 lat) i Gartowskiego, u których zna- 
leziono proklamacyę. Gartowski został 
uniewinniony, a Serdiuka skazano na 
oddanie do domu poprawy do dojścia 
do pełnoletności, 4) M. Charczenki, 
zarządzającego biblioteką „Rabotnika* 
w której znaleziono 810 broszur, wy- 
danych bez uprzedniej cenzury i wy- 
cofarych z obiegu. Izba sądowa unie- 
winniła Charczenkę i 5) sprawę È 
Lipman, zarządzającej księgarnią „Ra- 
botnik* u której podczas ponownej re- 
wizyi znaleziono broszury, wydane bez 
uprzedniej cenzury i wycofane z obie- 
gu. Lipman miewinniono. 

— Z sądów. Złagodzono wyrok ki- 
jowskiego sądu woajenno:okręgowego 
w sprawie Marcina Bojarskiego, Iwana 
Bobczenki i Archipa Abramowa—Ko- 
stiuka, skazanych na karę śmieje 
przez powieszenie za napad w celu ra- 
bunku na dom Tysiewicza w nocy dn. 
11 grudnia 1907 r. we wsi Koptelinie, 
w pow. lipowieckim. Kara śmierci zo- 
stała zamieniona M. Bojarskiemu na 
zesłanie do ciężkich robót na 8 lat, I. 
Bobczence 1 A. Abramowowi-Kostiu- 
kowl na zesłanie do ciężkich robót na 
4 lata. 


— UJĘTY ZŁODZIEJ. Dnia 2 marca na 
etołknczce< na Padole złodziej zawodowy P. Zin- 
german wyrwał torebkę z pieniędzmi W. Anisi- 
mowej. Złodzieja ujeli żołnierze i odstawili do 
cyrkułu. Zingerman liczy 15 lat. 

— NUŻOWNICTWO. Dn. 2 marca na prze- 
chodzącego przez zaułek Łukjanowski Aleksan- 
dra Kasjanenkę napadło 3 rabusiów. Kasjanenko 
zaczął krzyczeć i stawił opór  napastni om. 
Wtedy jeden z nich wyciągnął nóż i zadał ofie- 
rze głęboką ranę w żołądek, poczem zbóje, nie 
dokonawszy rabunku, umknęli. Poszkodowanym 
zaepiekowali się przechodnie, Wezwano «Pogo- 
towie ratunkawe* i, po dokonaniu opatrunku, 
odwiezioaa Kasjanenkę. do szpitala. 

KRADZIEŻE. Wieczorem dn. 1 marca 
do mieszkania Tapsaszirina Uwanaja, otworzyw- 
szy drzwi dobranym kluczem, dostali się zło- 
dzieje. W mieszkaniu nie było podówczas niko- 
go, tylko na złodziei rzucił się szczekając piesek 
pokojowy. Rabusie zadusili psa, a następnie, 
zrabowawszy kosztowności i pieniądze, ogółem 
ną sumę przeszło 405 rubli, umknęli z łupem. 

— Z mieszkania sztabs-kapitana A. przy ul. 
Żylańskiej, skradziono: rewoiwer systemu «Smith 
i Wesson» order św. Włodzimierza, św. Stani- 
sława, medale za ekspedycyę chińską i wojnę 
japońską i niektóre inne przedmioty. 

— Z mieszkania N. Szarkowa w d. Nr 11, 
WA zku Mydlanym skradziono rzeczy wartości 
60 rubli. 


— KRADZIEŻ NA DWORCU. W3, d. 1-ym 
marca przed odejściem pociągu Nr 5, obywate- 
lowi z humanskiego, p. Radnickiemu, wyciagnię- 
to z kieszeni portfel z 2,060 rb. i  wekslami. 
Portfel i weksle znaleziono na drugi dzień zra- 
na za dworcem, pieniędzy wszakże oczywiście 
już nie było. 

Wczoraj p. S., wyjezdżającemu wieczorem do 
Fastowa, skradziono portfel z 300 rublami. 
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Przyjechali do Kijowa: 


Hot. François. Pp.: Władimirowa z Tom- 
ska, Kustecki z Iliniec, Słonicki, Hulewicz, Po- 
kotyłło z Łubnów, Waszkiewicz z Martynówki, 
Biszler z Ekaterynosławia, Kunicki z Żyto- 
mierza. 


Hot. Ermitage. Kazimierz Węgliński z 
Ekaterynosławia; Marya Laruj z Moskwy, Ser: 
giusz Kalinin ze Smiły. 


Hot. S«voy. Pp.: Akułow z Warszawy, Po- 
pom z Odesy. Ruf z Charkowa, Konir z Mo- 
skwy. 


Hot. Francya. Pp.: Rozenfeld z Berdyczowa, 
Gebhard z J'ygi. Kramarenko z Woroneża, Per- 
ski, O:trowski z Ekaterynosławia, Lisner i Sie- 
dlecki z Mohylowa Podolskiego, Dunin z Hu- 
mania, Dudzicki z kijow gub., Skibiński z za- 
granicy, Piotraszewska z Pedynek. 


Grand Hótel. Ks. Gorczakow, Bromirski. 


Wyjechali z Kijowa: 


Hot. François Pp.: Zajkowski, Stewan do 
Martynówki, Bałaban, Zawistowski na Wołyń, 
Leontjin. 


Hot. Ermitage. Pp.: Michał Rudnicki i Lu- 
cyan Ciągliński do Huskówki, Anna i Juljusz 
Weber do Koziatyna. 


Hot. Savoy. Pp.: Rundenko do kijowskiej 
gb, Stepanow do Moskwy, Kleiman do Mo- 
skwy. 


Hot. Universal. 
Lipkowski. 


Hot. Francya. Pp.: Markels do Czernihowa, 
Ręczko do Petersburga, hr. Karol Chodkiewicz 
do Młynowa, Sieńczukowski do kijowskiej gu- 
bernii, Frank do Charkowa, Garczyński i Wa: 
licki do kijowskiej gub., Syroczyński, Ostaszew- 
ski do Nowosiółki. 


Grand Hôtel. 
kowski. 


Pp.: Piętko i Władysław 


P. Mańkowski, Brokl, Brat- 
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— $pis nauczyciali i uczniów. Kan- 
celarya warsz. okręgu nankowego za- 
rządała od wszystkich szkół średnich i 
niższych, prywatnych, przedstawienia 
szczegółowego spisu imiennego wszyst- 
kich nauczycieli i nauczycielek; wykła- 
dających w danej szkole. Oprócz tego 
zażądano od szkół średnich prywa' nych 
spisu imiennego wszystkich uczniów 
klasy siódmej, kończących szkołę, spis 
ten ma być tak szczegółowy, że nawet 
zamieszczone w nim być mają imiona 
wszystkich braci danego ucznia. 

— Zakaz urządzenia odczytów. Pan 
Wilbelm Feldman miał wygłosić w 
Wilnie dwa odczyty. Jak donoszą z 
Wilna, kancelarya generał-gubernatora 
odmówiłu pozwolenia na urządzeni2 
tych odczytów Tow. Miłośn,ków Wie- 
dzy, z powodu, że kancelaryi nie jest 
znane miejsce stałego zamieszkania 
prelegenta, jego przekonania politycz- 
ne, dzieła i tendencye ich. 

— Dyecezya kamieniecka. Jak donosi 
korespondent „Słowa* warszawskiego, 
starania o przywrócenie dyecezyi ka- 
mienieckiej nie moją obecnie wcale 
widoków powodzenia, i j 

— Rewizya telegramów. Naczelnik 
kolei Poleskich, inż. Reuster, rozesłał 
okólnik zarządu kolei,” nakazujący a- 
gentom telegrafu okazywać agentom 
kontroli oryginały telegramów prywat- 
nych. : 

— Kary administracyjne. Złożeni zo- 
stali z urzędów administratorów para- 
fii, wikaryuszów i prefektów na mocy 
rozporządzenia wyższych władz admi- 
nistracyjnych za prowadzenie w swoim 
czasie aktów stanu Pd > s pol- 
sku, następujący księża w dyecezyi 
kujawsko > kaliskiej: ks. kanonik Wis- 
niewski, dziekan i proboszcz w Łasku, 
ks. Wojciech Helbich w Pabjanicach, 
ks. Apolinary Lutoborski w Lututowie, 
ks. Antoni Margoński w Rędzinach, w 
pow. częstochowskim, ks. Antoni Pe- 
terkiewicz w Skulsku, ks. Stanisław 
Pruski w Mierzynce, ks. Walenty Gu- 
mowski w Brzezinach i ks. Andrzej 
Urbański w Nieszawie — razem 8-miu. 

— Nauczanie domowe. W ciągu se- 
syi wiosennej — według informacyi 
„Stol. Poczty“ — ma być wniesiony do 
Dumy państwowej projekt ustawodaw- 
czy o nauczaniu domowem. Podstawą 
nowego projektu ma być wolność na- 
uczania domowego, bez specyalnego 
na to upoważnienia, w zakresie wszel- 
kich przedmiotów szkolnych i bez 
względu na język wykładowy. Pod- 
ręczniki naukowe muszą jednak odpo- 
wiadać istniejącym warunkom cenzu- 
ralnym. 

W razie, jeśli do nauki domowej na- 
leżeć będzie nie więcej nad dziesięcio- 
ro dzieci, można nie uzyskiwać spe- 
cyalnych pozwoleń. Gdyby jednak na 
naukę uczęszczało więcej dzieci, wów- 
czas założyciel takiej szkoły obowiąza- 
ny będzie w ciągu tygodnia zawiado- 
mić o tem władzę, w przeciwnym ra- 
zie czeka go kara za niedoniesienie o 
założeniu szkoły. 

-— Sprawa samorządu. 
si co następuje: 

Projekty reformy 
skiego i miejskiego nie prędko 


„Kraj“ dono- 


samorządu ziem- 
ujrzy- 


„mniej więcej na 50 milionów fr. 
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my na pulpitach poselskich w Dumie. 
Zostawiła ona w tej mierze troskę rzą- 
dowi. Ten zaś postanowił nie wnosić 
teraz do Dumy podobnych projektów, 
ale oddać je przedtem do rozważenia 
osobnej komisyi, złożonej z urzędników 
ministerstwa i zaproszonych  rzeczo- 
znawców. Okazuje się więc, że przed- 
tem przy ministerstwie spraw wewnę- 
trznych zbierze się jakaś mniejsza Du- 
ma, a potem dopiero minister odda 
całą sprawę Dumie prawdziwej. Mało 
jest nadziei, by ta mniejsza Duma u- 
znała równouprawnienie narodowości. 

— Delegacya Koła polskiego. Na po- 
grzeb ś. p. Jana Popławskiego Koło 
polskie koronne delegowało posłów: 
Romana Dmowskiego, Władysława Grab- 
skiego i Józefa Nakoniecznego. Dele- 
gacya na trumnie złoży wieniec z na- 
pisem: „Steraikowi myśli narodowej od 
Koła polskiego*. 

— Złożenie mandatu. Ks. Jerzy 
Czartoryski, wybrany przy ostatnich 
wyborach sejmowych z większej wła- 
sności okręgu przemyskiego, złożył 
mandat poselski. Mandat ten otrzyma 
prawdopodobnie wiceprezes rudy szkol- 
nej krajowej, Dembowski. 

S. p. ks. Kazimierz Jawnis. W ponie- 
działek d. 25 lutego zmarł w Peters- 
burgu znakomity filolog i znawca ję- 
zyka litewskiego, prof. Akademii du- 
chownej, ks. Kazimierz Jawnis(Jaunius). 
Urodzony w r. 1851 w parafii Chwej- 
dańskiej w gub. Kowieńskiej, ukończył 
szkoły i seminaryum w Kownie, poczem 
udał się do Akademii duchownej w 
Petersburgu. Ta okazał specyalne zdol- 
ności do języków. Prócz języków sło- 
wiańskich, litewskiego i łotewskiego, 
ks. J. znał hebrajski, asyryjski, chal- 
dejski, ormiański, fiński, łacinę, grecki, 
niemiecki, francuski i in. Specyalno- 
ścią zmarłego była filologia poró- 
wnawcza oraz badania nad prajęzykiem 
litewskim. Po ukończeniu Akademii 
ks. u. był jakiś czas profesorem semi- 
naryum w Kownie, gdzie wykładał po 
łowicznie teologię moralną oraz grama- 
tykę litewską. Był następnie sekreta- 
rzem biskupa Pallulona, poczem prze- 
niósł się do archidyecezyi Mohylewskiej 
i objął stanowisko proboszcza w Kaza- 
niu. Tu uległ ciężkiej chorobie nerwo- 
wej, która zmusiła go do usunięcia się 
na czas dłuższy od wszelkiej pracy. 
Przyszedłszy do zdrowia, ks. J. w roku 


1899 objął jedną z katedr w Akademii 
duchownej w Petersburgu, gdzie wy- 
kładał grecki i hebrajski. Wykłady 


zmarłego odznaczyły się niepospolitą 
erudycyą i talentem. Główną jego pra- 
cą jest wydana przed kilku laty gra- 
matyka języka litewskiego. 

i cze) 


OFIARY 


Spis fantów, pozostałych z l-ej loteryi, 

urządzonej na rzecz Kijowskiego Rzym- 

sko - Katolickiego Towarzystwa Dobro- 
czynności: 


1 dywan strzyżony, 1 wazon granitowy, L 
buvąrd, 1 beczka koszykarska na papiery, 1 be- 
czka koszykarska na papiery, 1 beczka koszy- 
karska na nuty, 1 więszadło koszykarskie na 
ręcznik (większe), 1 wieszadło koszykarskie un 
ręcznik (mniejsze), 1 postument metalowy do 
albumów, 1 album do kart pocztowych, 1 pudeł- 
ko pluszowe z grzebieniami, 1 koszyczek do 
kwiatów, } para pantofli zamszowych, 1 koszy- 
czek z „papier macłe*, 1 spluwaczka z blachy 
niklowej, 1 wazon kamienny na kasztany, 1 ws- 
zon szklanny wysoki na kwiaty, 1 para waza 
nów terakotowych, 1 dzbanek majolikowy z na- 
krywką cynową, 1 flakon podróżny w skórze, 
1 pudło blaszane ozdobne, 1 podstawka Fragel 
do szklanki, 1 trójnóg porcelanowy (majolik. na 
kwiaty). 1 wazon majolikowy w bronzie, 1 trój- 
uóg kryształowy do kwiatów, 1 żardynierka kry 
ształowa w Fraget, J obraz pastelami (stara 
wieśniaczka) p. Mikulskiej, 1 obraz chromolito 
grafia (pogrzeb), 1 flakonik porcelanowy, 1 
przyrząd myśliwski (sztuciec). 1 termometr do 
okien, 1 materyał na palto inęskie 3*/, arez. 
Astrachan. 

Razem 32 fanty (przybliżonej wartości 04 
rb. 25 kop.), któro przeznaczone są w tylu roku 
na loteryę. 


P rezes komitetu kiermaszowego 
e au Plońkowski. 
| 


Ostatnie wiadomości. 


Budowa kolei sandżackiej. „N. fr. 
Presse“ podaje szereg szczegółów o 
budowie kolei sandżackiej. Według 
tego dziennika, prace nat trasą kolei 
rozpoczną się w kwietniu odrazu w 
kilku miejscach i (otrwają 8 dv 10 
miesięcy. Poniewa% przy budowie za- 
jęci będą również inżynierowie turec- 
cy i dodaną im bedzie eskorta woj- 
skowa, przeto nie należy się spodzie- 
wać zaburzeń. Koszty kolei > m 

a- 
tomiast kolei, projektowana przez Ser- 
bię od Dunaju do morza Adryatyckie- 
go, przechodzić ma przez bardzo dzi- 
kie okolice, a koszt jej wyniesie 180 
milionów fr. 

Czeski uniwersytet w  Kromieryżu. 
„Slav. Corresp.* została upoważniona 
do zaprzeczenia wiadomości, jakoby 
czescy posłowie zgodzili się na prowi- 
zoryczne otwarcie uniwersytetu czeskie- 
go w Kromieryżu. 

Pogioski o rozwiązaniu sejmu wę- 
gierskiego. W sobotę obiegała w Bu- 
dupeszcie znowu pogłoska, że prezy- 
dent ministrów, dr. Weckerle, gotów 
jest natychmiast rozwiązać sejm wę- 
ierski, jeżeli rewizya regulaminu przed 
więtami Wielkiejnocy nie będzie za- 
łatwiona. 

Bankiet na cześć Brissona. Odbył 
sią w Paryżu bankiet na cześć Bris- 
sona, któremu wręczono medal pa- 
miątkowy z okazyi 15-go WAG jego 
na prezydenta izby. Zasługi jego pod- 
niósł prezydent ministrów, Clómenceau, 
poczem Combes zabrał głos i oświad- 
czył, że większość izby nie odpowiada 
rzeczywistym stosunkom kraju. Inte- 
res republiki wymaga utworzenia dwu 
stronnictw, mianowicie republikanów 
lewicy oraz republikanów liberalnych 
i postępowych. 

Eksplozye w Barcelonie. 
donoszą: 

Z telegramów nadeszłych wynika, że 
w piątek w Barcelonie nastąpiły dwie 
eksplozye: jedna o g. 8-ej rano, która 
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wedle oficyalnych informacyj była eks- 
plozą rury parowej kranu portowego, 
druga-—wieczorem w rurze odpływowej 
rynny dachowej, przyczem, jak niektó- 
rzy sądzą, szło o eksplozyę zwykłej 
rakiety. W kołach oficyalnych w Bar- 
celonie nie “przywiązują do drugiej 
eksplozyi żadnego znaczenia i sądzą, 
że idzie o “przypomnienie kampanii, 
prowadzonej przeciw władzom. Pewne 
indywiduum, które aresztowano, 0- 
świadczyło, że szło tylko o żart. 


Telegramy. 


(0d korespondentów wiasnych) 
Ze sfer parlamentarnych. 


Petersburg. — Zwolennicy prawicy 
złożą umotywowanie powedu  odrzuce- 
nia przez nich warunkowego uwalnia- 
nia. Twierdzą oni, że liczba zabójstw 
i fekspropryacyi nie zmniejsza się 
i dlatego złagodzenie kar jest niemo- 
żebne, że administracya więzienna pod 
groźbą teroru uwolni politycznych 
i że to uwolnienie będzie zrozumiane 
przez ludność jako nowe ustępstwo 
dlaż rewolucyonistów. Twierdzą wre- 
szcie, że niedoskonałość organizacyi 
policyi 7przeszkadza dozorowi nad u- 
wolnionymi. . 

S.d. wnoszą inierpelacyę o prześla- 
dowaniu związków zawodowych. Ze- 
brali oni duży materyał do tej inter- 
pełacyi. Możebne, że wniosą również 
interpelacyę w sprawie sytuacji 
prasy. 

S.-d. protestują przeciw wykluczenia 
posła Kosorotowa i żądają ponownego 
rozpatrzenia sprawy. Obronę intere- 
sów Kosorotowa w komisy powierzono 
Pergamentowi. 

Petersburg. Na posiedzeniu komisyi 
obrony państwowej trwała gorąca dy- 
skusya w sprawie budowy floty. Po- 
siedzenie odroczono do wieczora. Na 
posiedzeniu tem przemawiać będzie 
Stołypin i adm. Dikow. 


Rewizye. 

Petersburg, — „Now. Wr.* donosi, 
że w nocy z Soboty na niedzielę do- 
konano przeszło 40 rewizyi w zwią- 
zku z otrzymanemi wiadomościami o 
nielegalnych zebraniach w murach 
wyższych zakładów naukowych. Skon- 
fiskowano druki nielegalne, aresztowa- 
no 7 osób. 

W sobotę dokonano rewizyi w za- 
rządzie związku pracowników: szukano 
? pak druków nielegalnych, lecz bez- 
skutecznie. Paki te znaleziono potem 
w innem miejscu, a mianowicie w 
mieszkaniu pewnego krawca. 


Katastrofa. 


Petersburg. -— „Birż. Wied.“ komu- 
nikują, że w pobliżu Rewla nastąpiło 


zetknięcie się transportowego statku 
wojennego „Samojed“ ze statkiem 
„Michaił*. Została uszkodzodzona bur- 


ta statku „Samojed“. 
Nowy poseł w Pekinie. 


Petersburg. — „Now. Wr.“ podaje, 
iż krążą pogłoski « mianowaniu posłem 
rosyjskim w Pekinie Wohaka. 


Odczyt Boborykina. 


Petersburg. — Wczoraj w klubie od- 
rodzeniowców miał się odbyć odczyt 
Boborykina o „Stosunkach rosyjsko- 
polskich“. Na kilka minut przed roz- 
poczęciem odczytu, takowy został 
wzbroniony. 


Zaprzeczenie. 


Petersburg.  — Zaprzeczono wiado- 
mości gazet zagranicznych o areszto- 
waniu na morzu Czarnem dwóch o- 
krętów tureckich z bronią i amuni- 
cyą. Wiadomość ta powstała z po- 
wodu ujęcia kontrabandzistów. 


Zaburzenia w Rumunii. 


Petersburg. — „Riecz* donosi z Bu- 
karesztu, że w Rumunii wybuchły po- 
nownie zaburzenia, wywołane nowem 
prawem o robotnikach rolnych. Wło- 
ścianie zagarniają grunty. Skonsygno- 
wano wojska. 


Proces Gotza 


Petersburg. — Dziś rozpoczął się 
proces sądowy w sprawie S.-r., Gotza. 

Sprawa ta miała być rozważana przy 
drzwiach otwartych, lecz z rozporządze- 
nia prezesa izby sądowej, Kraszenniko- 
wa, posiedzenie odbywa się przy 
drzwiach zamkniętych. 


Uniwersytet Imienia Szaniawskiego. 


Petersburg. — Ministerstwo oświaty 
wnosi do Dumy zmodyfikowany pro- 
jekt uniwersytetu imienia Szaniaw- 
skiego. 

Nowa partya. 


Petersburg. — „Ruś donosi, że z 
inicyatywy generała Wendrycha, któ- 
ry się wsławił projektem korpusu 
eksploatacyjnego, organizuje się nowa 


partya, bardziej reakcyjna niż zw. n. 
r. pod nazwą „związek szyny i mie- 
cza“. 


Ze sfer urzędowych. 
Petersburg. — Szczegłowitow prze- 
dłożył radzie ministrów projekt prawa 
o wymierzaniu kar za pochwalanie 
czynów występnych w prasie i w mo- 


wie. 
Różne 

Peteřsburg. — Związkowcy regestrują 
obecnie swe oddziały bojowe; jak sa- 
mi twierdzą, liczą obecnie 1,200 głów- 
nych oddziałów bojowych, nadlo do 
ich związku należą wojskowi i ochot- 
nicy. którzy wprawiają się w strzela- 
niu z karabinów. Oddziały bojowe mo- 
gą być zinobilizowane przez związkow- 
ców w ciągu 24 godzin. 


Petersburg — Utworzył się trust 
metalurgów. Przystąpiło doń 60 proc. 
fabryk. Umowa została podpisana w 
Brukseli. Oczekują sankcyi rządu. 

Petersburg. — W tych dniach na 
posiedzeniu wyższych urzędników pań- 
stwowych, stronników prawicy, posta- 
nowiono wnieść protest przeciw pro- 
jektom praw wniesionym do Dumy, a 
dotyczącym kościoła prawosławnego. 

Petersburg. — Ministerstwo mary- 
narki czyni przygotowania do budowy 
nowego doku w Kronsztadzie. 


Petersburg. -— Wczoraj przyjechał 
tutaj pomocnik  <enerał-gubernatora 
finlandzkiego, Zein. 

Petersburg, Według krążących 
pogłosek, Dubrowin zrzeka się godno- 
ści prezesa zw. n. r., co ma podobno 
związek z wypadkami, jakie miały 
miejsce na zjeździe. 

Petersburg. — Naczelnik miasta za- 
iożył protest przeciw wyasygnowaniu 
przez radę miejską 1000 rb. na wy- 
danie prac uniwersytetów ludowych. 

Petersburg. — Odrodzeniowiec Jefre- 
mow zamierza wnieść interpelacyę z 
powodu wydania przez generała Dra- 
czewskiego zakazu urządz:nia zebrań 
w klubie odrodzeniowców. 

Petersburg. — Wykryto sprzeniewie- 
rzenie 20,000 rb., którego się dopuścił 
prezes studenckiego oddziału związku 
ME 


(Od Agencyz Petersburskiej). 


Petersburg.—Otrzymały sankcyę Naj- 
wyższą przyjęte przez Dumę i Radę 
państwa projekty praw: 1) o udzieleniu 
środków w sumie 8,772,000 rubli na 
niesienie pomocy ludności, dotkniętej 
klęską nieurodzaju w 1907 r.; 2) o wy- 
sokości podatku od nieruchomości w 
miastach i osadach na 1908 r. i 8) o 
komunikacyi wodnej na Lenie, jeziorze 
Bajkalskiem i dorzeczu Amuru. 

Petersburg.—W d. 7 marca odbędzie 
się zjazd przedstawicieli rosyjskich ko: 
lei żelaznych i towarzystw żeglugi, po- 
święcony sprawie komunikacyi między- 
narodowych. 

Petersburg.—W „Zbiorze praw i Toz- 
porządzeń rządowych“ ogłoszono o 
zmianie obecnej taryfy parażerskiej. 

Petersburg. —Komisya o nietykalno. 
ści osobistej przyjęła z poprawkami w 
następującej redakcyi art. pierwszy 
projektu prawa o stanie wyjątkowym: 
„W czasie wojny, lub bezpośrednio 
przed rozpoczęciem działań wojennych, 
a także na wypadek rozruchów wewnę- 
trznych, szerzenia się nadmiernego wy- 
stępku lub występnej propagandy, gdy 
dla zabezpieczenia porządku państwo- 
wego, lub bezpieczeństwa publicznego. 
zwykłe pełnomocnictwa organów wła- 
dzy okazują się niewystarczającemi, 
w miejscowościach leżących w obrębie 
działań wojennych, lub mających dla 
interesów wojennych szczególnie ważne 


znaczenie, lub opanowanych przez roz- 
ruchy wewnętrzne, lub propagandę wy- 
stępną, może być wprowadzony stan 
wyjątkowy“. 

Petersburg.— W rocznicę śmierci ce- 
sarza Aleksandra If we wszystkich 
miastach rosyjskich odprawione zosta- 
ły nabożeństwa żałobne. 

Petersburg — W d. 2 marca zmarł 
członek Rady państwa, generał-adju- 
tant Richter. 

Chrystyania —Król polecił prezyden- 
towi stortingu Kundsenowi utworzenie 
nowego gabinetu.  Kundsen obiecał 
dać odpowiedź za pacę dni, a nastę- 
pnie miał naradę z wybitniejszymi 
członkami frakcyi ląwicy. 

Konstantynopol. — Banda złożona z 
buigarów i wołochów napadła na kla- 
sztor w Kalipetaju i zabiła przeora, 
kilku zakonników i siedmiu robotni- 
ków. 

Sztokholm. --Riksdag odrzucił wnio- 
sek zniesi-nia, lub zmniejszania cła na 
zboże. 

Ghrystyania. — Na posiedzeniu rady 
ministrów w pałacu, gabinet wręczył 
królowi prośbę o udzielenie mu dymi- 
syi. Król przyjął prośbę, prosił jednak 
ministrów ażeby na razie pozostawali 
na swoich stanowiskach. 

Petersburg. —Czwarta podkomisya do 
spraw reform sądowych przyjęła w za- 
sadzie projekt prawa o reorganizacyi 
policyi śledczej w państwie. 

Petersburg. — Komisya budżetowa 
przyjęła bez zmian  preliminarz docho 
dów i wydatków głównego zarządu 
poczt i telegrafów na 1908 r.; prelimi- 
narz”dochodów, według obliczeń mini- 
sterstwa ma wynosić 83,075,836 rubli, 
preliminarz wydatków — 49,167,304 ru- 
bli. 

Baku. — O godz. 1 po południu, na 
rogu ul. Kaspijskiej i Telefonowej rzu- 
cono bombę w furgon pocztowy, który 
wiózł pieniądze, należące do zakau- 
kaskiej kolei żelaznej. Bomba wybu- 
chła ze straszną siłą; kilku ludzi za- 
bitych, wiele ranionych; pieniądze po- 
zostały nietknięte. 

Moskwa. —Płonie browar Chamowni- 
cki; spłonął pawilon z maszynami war- 
tości 400 tys. rub. 

Płock.—Wisła zalała wsie nadbrze- 
żne; oziminy zasypane ziemią i zmyte 
wodą. 

Wiedeń. — Podpisany został traktat 
handlowy z Serbią. ` 

Budapeszt. — Odpowiadając izbie po- 
słów na interpelacyę w sprawie pod 
niesienia pensyi oficerom, Weckerle 
oświadczył, że na posiedzeniu delega- 
cyi austryackiej minister spraw za- 
granicznych i miuister wojny wypo- 
wiedzieli swe poglądy osobiste, rząd 
zaś węgierski nic jeszcze w tej sprawie 
nie postanowił; obecnie toczą się do- 
piero rokowania, a więc wypowiedze 
nie przez rząd przed izbą swych zapa- 
trywań jest przedwczesne. 


Na interpelacyę w sprawie ulicznych 
demonstracyi 8. d. minister spraw 
wewn. Andrassy odpowiedział: „Socyai- 
demokraci zamierzają wywrzeć presyę 
na rząd dla wprowadzenia powszechne- 
go prawa wyborczego.  Demonstracye 
jednak osiągają wyniki wprost prze- 
ciwne*. Osobiście, minister nicby 
nie miał przeciwko temu, aby s.-d. 
pojawiłi się w izbie posłów, ale sądzi, 
że parlament dążyć będzie do usunię- 
cia z pośród siebie socyalistów, pra- 
gnących wpływać nań wystrzałami re- 
wolwerowymi. Minister z całą energią 
bronić będzie bezpieczeństwa publicz- 
nego w razie zaś powtórzenia denion- 
stracyi zamknie związki zawodowe. 
Odpowiedźi ministrów izba przyjęła do 
wiadomości. 

Wiedeń. —„Fremdenbl.*, pisząc o prze- 
dłużeniu pełnomocnictw organów refrom 
macedońskich, powiada: „Irade sułtana 
jest bezwątpienia wielkim krokiem, na- 
przód który powinien być spotkany z 
uznaniem przez wszystkich, niezależnie 
od ich punktu widzenia na sprawę re- 
form wogóle. Pełnomocnictwa są Za- 
równo prawną jak i praktyczną pod- 


stawą do przeprowadzenia reform. 
Podstawa ta, dzięki decyzyi sułtana, 
jest zabezpieczoną. Organy refor 


dokonały pewnych ulepszeń i pozba- 
wienie Macedonii tych ulepszeń byłoby 
dla niej nieszczęściem. Bez nowego 
zaś zatwierdzenia pełnomocnietw były- 
by one w zawieszeniu. W zgodnych, 
wspólnych działaniach mocarstw, za- 
więra się siła, która w końcu zwalczy- 
ła przeciwdziałanie Turcyi. Angielskie 
wnioski w Wiedniu również nie będą 
odrzucone, „a będą zasadniczo i bez- 
stronnie rozpatrzene*. 

Wiedeń —Do „Corr Bureau“ telegra- 
tują z Konstantynopola: „Porta wysto- 
sowała do seniora ciała dyplomatycz- 
nego notę, w której zgadza się na 
przedłużenie pełnomocnictwa organów 
reform do dnia 29 czerwca 1914 10ku. 
W nocie wyrażono przekonanie, że 
Porta nie wątpi o tem, iż przedstawi- 
ciele wielkich mocarstw należycie oce- 
nią ten nowy akt grzeczności ze stro- 
ny rządu tureckiego, oraz jego stanow- 
cze postanowienie, dotyczące pomyśl- 
nego i zupełnego przeprowadzenia re- 
form w trzech prowincyach. 

Londyn. —W izbie gmin obradowano 
nad billem o pozbawionych pracy. 
Według tego billu, budzącego wielkie 
zainteresowanie wśród społeczeństwa, 
organy samorządu obowiązane są do- 
starczać zatrudnienia każdemu pozba- 
wionemu pracy, lub też dawać mu na 
utrzymanie. Jednocześnie bill propo- 
nuje obmyślenie środków, zapobiegają- 
cych rozmyślnemu uchylaniu się od 
pracy. Członek stronnictwa robotni- 
czego, Macdonald, oświadczył, że stron- 
nictwo broni prawa wolnego zarobko- 
wania. Asquith występił przeciw bil- 
lowi, utrzymując, że chodzi tu o przy- 


jęcie nowego postulatu, który rząd nie 
aprobuje W drugiem czytaniu bill 
ten odrzucono. 

Londyn. — Do Agoncyi Reutera tele- 
grafują z Pekinu: „Gajuszi zwrócił 
się do przedstawicieli rządu chińskiego 
z nowemi propozycyami co do statku 
„Tacumaru*. Statek ten powinien być 
oddany, zaś fladze japońskiej mają być 
oddane honory wojskowe w obecności 
konsula japońskiego. W razie zastoso- 
wania się do tego Żądania, Japonia 
zrzeka się zwrotu odszkodowania za 
odebraną broń; w razie zaś przeciw- 
nym, jeżeli broń nie zostanie zwróco- 
ną, Chiny będą zmuszone za nią Za- 
płacić. 

Berlin. — (Urzędowa). „N. D. Alig. 
Zig.* pisze. „Duma państwowa dała 
widowisko godne widzenia, gdy rząd 
wystąpił po raz pierwszy przed repre- 
zentacyą narodową z deklaracyą, wy- 
jaśniającą program polityki zagranicznej 
państwa. Wrażenie ogólne takie, że przy 
pierwszym występie parlamentarnym 
dyplomacyi rosyjskiej, zewnętrzna po- 
lityka wielkiego państwa przemawiata 
przez usta Izwolskiego, zarówno do na- 


rodu rosyjskiego, jak i do cudzoziemców, 
jasno i stanowczo, z zupełną godno- 
ścią“. 


Komentując mowę Tittoniego, „N. 
D. Alig. Zig.“ pisze: „Tittoni aowiódł, 
że przy szerokiem, godnem prawdziwe- 
go męża stanu, traktowaniu zagadnień 
państwowych, można w sposób sta- 
nowczy zabezpieczyć interesy własnego 
kraju, nie gwałcąc dążeń innych naro- 
dowości do pokoju powszechnego*. 

Brńask.—Zebranie ziemskie postano- 
wiło uwiecznić pamięć zmarłego posła 
do Rady państwa, Romera, utworze- 
niem towarzystwa oświaty imienia 
zmarłego. 

Mińsk. — Na ul. Puszkińskiej, w pu- 
blicznej bibliotece, wykryto wydawnie- 
twa nielegalne, pieczęć białostockiej 
hromady socyalistycznej, podrobione 
pieczęcie zarządu mieszczańskiego i 
sfałszowane paszporty. Dokonano wie- 
lu aresztowań. 

Berlin —Do Agenc. Wolfa telegrafują 
z Port-au-Prince: „L. 2 marca, w 
związku ze spiskiem Firmena, z rozpo- 
rządzenia rządu Haiti, w nocy areszto- 
wano i rozstrzelano 27 osób. Rząd pra- 
gnie dopiąć wydania tubylców, którzy 
się ukrywają w konsulacie. Cudzoziem - 
com najwidoczniej grozi niebezpieczeń- 
stwo*. 

Tokio.—Prasa miejscowa jest zdania, 
że przyjęcie przez Dumę I = pra- 
wa o utworzeniu ambasady w Tokio 
jest dowodem przyjaznych stosunków 
ze strony Rosyi, mowa zaś Izwolskiego 
jest zadatkiem pokoju i zabezpieczeniem 
interesów Rosyi na Dalekim Wschodzie. 


— z A M i z 


REDAKTOR I WYDAWCA 
WŁODZIMIERZ hr. GROCHOLSKI. 


Zygmunt Rodakowski 


WE LWOWIE. 
ODDZIAŁ KIJOWSKI Sofijowska Nr I6. 


; Jnstalacya Wodociągów ; Kanalizacyi 


Urzadzenie łazienek. 


CENTRALNE OGRZEWANIE i 


WENTYLACYA. 


W instytucyach Społecznych, w domach prywatnych, MAJĄTKACH itp. 
Przeciwpożarowe urządzenia. 
Sporządzónie projektów -zestawienie kosztorysów na każde żądanie. 


Więcej jak 900 instalacyi wykonano od 1900 roku. 


Zupełna gwarancya. 


695-..-18 
Poważne referencye. 


- Towarzystwo Akcyjne Zakładów Ceramicznych — 


~œ [Dziewulski & Lange =*= 


Fabryki posadzek ternkotowych. płytek gluzurowanych i wyrobów z gliny ogniotrwałej. l~ Kreszczatik Mr 34 (w pasaż z u TF 


Wyłącznu sprzedaż na gub. wołyńską i 
podolską. oraz dla przemysłu fabrycznego 
na gub. kijowską i czernihowską. 


najnowszego systemu 


pniki, waloe pierścieniowe różnych 


Jana Douglasa, 


Krajowe pojedyńcze i dwuskibowe 


PŁUGI 


systemu Zawadzkiego i Sucheniege 
oraz 


jednoskibowe samochody i dwuskibowe Sacka. 


WĘGIERSKIE 


siewniki rzutowe uniwersalne do zboża 


„TRYUMF” Hofherra i Schrantza, 
Siewniki rzędowe 4 A klasy 


Oryginalne amerykańskie 
Brony sprężynowe W. fi. Wooda 
do uprawy pól, oraz Brony 2 polowe, 8 polo- 
we, 6 polowe do przykrywania zasiewów. 


Brony do łąk £Laacke 


przegonowe i inne narzędzia rolnicze 
polecają: 


Tow. Akc. 


TADEUSZ KOWALSKI 


w Warzzawie, Miodowa 4. 
Cenniki katalogi. opisy — gratis i franco. 


Biuro Techni- 
jowska I. 
50-—1193-—19 


wysiewające górą i dołem Rud. Sscka 


najnowszej konstrukcyi. 
Dołowniki Cegielskiego, obsy- 
systemów, znaczniki Jordana, pługi 


i A. TRYLSKI 


czne Karawa- Skład rzeczy 0- 


| kosztowności; 


„rodzaju angielskim 
ji męskie ubrania. 
(o eio: pokój przed restauracyą. 


Owies „BMszeller”, „Łigowa', 


poleca W. BIEŃKIEWICZ 

m. Zmerynka, gubernia podolska. 
» ' „Szatiłowski“; Jęczmień „Hanna; 
„Rychlik“; Pszenicę jarą „Ulka“; Lucernę francuską „Tymoetkę”, trawę kupkową, bu- | 


Groch zielony 


raki pastewne „Mamut“, czerwone „Ekendorf*, żółte „Pół-cukrowe* białe i różowe. 


Marchew pastewna, biała „Zielona Głowa oiaria. ulepszona. 


ca talerzowa. 


Stud 


szukuje jakiegokolwiek zajęcia. 
Oferty „Dziennik ijowski* dla Wiśniew-] 
skiego. 1138-10-3 | 


Moda energiczna polka, posiadająca 
| polski i rosyjski język, mogąca samo- 
dzielnie prowadzić korespon., 
doskonale z rachunkowością. 
sady w biurze lub kasyerki, posiada do 
bre reterencye. Oferty pod lit. E. D. przyj- 
muje Adiministracya „Dziennika Kijowskie- 
go“. szczegóły tamże u p. K. Zabłockiego. 
1138—10- 3 


i TAU 
T-wo Przemysłowe „Oszczędność 
Telefon 1913, Kreszczatik Nr 34 
Przyjmuje na RE i 
i sprzęty domowe 

przechowanie w suchych mur. lokalach 

i oddzielnych pokojach. 

Przewóz I opakowanie. 

Kreszczatik (Paeaż) Nr 34telefon 1913. 

Główne wejście. 595-„-12 


obznajmiona 


telefon 1913. 


in kwity lombardow 

kazyjn. i mebli Kupuje fzadpyych i piy- 
porcelanę, bronzy, obra- 

watnych, meble, zy, perły, brylanty i in. 
przy magazynie specyalne 
atelier dla odnawiania staroinjisch 0- 
| brazów, mebli i innych rzeczy 

pod kierownictwem specyal. artysty malarza. 


Ocenianie starożytnych rzeczy i obrazów 
BEZPŁATNIE. 
Kreszczatik Nr 34 (w pasażu) 

telef. 2913. 418-,-14 


Jedyny w Kijowie magazyn 


Sztukateryi a; 


TAPETY że: 


różnych fabryk w 
wielkim wyborze 
po cenach dostęp. 

r. J.i 

twarty od d 


M. 


lutego r b- 


Zamówienia przyjmuje na Kijów 1 pierw 
- nasienny rychlik kanarek i 

Owies szatiłowski  Bulw. Kudr. pas 

m. I, telef. 20. 957—5—4 


Samodziałki - 


z gub. Kowieńskiej, majątku Szetejnie w 

Homespun* na damskie 
Śala kontraktowa, 1-sze 
1047-3-3 


Leśnik 


z wyższem teor. wykształe. fachowem i dłu- 
ższą praktyką za granicą, poddany BA 
c - 


acki, w sile wieku. pragnie zmienić doty: 


czasowe stanowisko, na zarządzającego la- 
'sami lub nadleśnego. 
lnia „dla leśnika 39“. Redakcya „Dziennika 
Kijowskiego*. 


Reprezentacya T-wa Akc. 


H. Cegielski w Poznanis. 


Pługi, kultywatory i inne narzędzia rol- 
nicze nie ustępujące najlepszym wy- 
robom niemieckim 


L. Zdrojewski i K. Grabowski 


Kijów, Kroszezatik 25. - 
752—10—10 


l Wyka na mieszankę. Oczyszczenie dokładne, ceny dostępne. 
natychmiastowe. Worki doliczaią się po cenie kosztu. 


med. pol., bardzo potrzebujący, po- , 


Poszukuje po- 
mb 


Rożek 


Kreszczatik 58 wprost Besarahki 


ł 


Łaskawe zgłosze- 


li 


746—12—8 | duklejowska 47, m. 10. 


Mak niebieski, soczewi- 
Wysyłanie 
1195 4-1 
St. poczt. i kol. LUBLIN 
w majątku 


Śnopków K. Piaszczyńskiego 


są do sprzedania [10 7 maz” | 4", : rb. 


w Cesarstwie i Kr 
lani. 
Kijów, Hotel Rosya. 


—— A w -—— 


freblówka 


ona polka 


e—a a — 


poszukuję posady kasyera lub pomoc.; 


buchaltera, służ. w fabr. cukru; mam 
dyplom, świad. i rekomend. Adres: St Ko- 
żanka, fabr. cukru, dla G. S. 852-12-7 


iżniowianka z patentem poszukuje po- 
% sady nauczycielki. Listownie zwracać 
się—Wlnnica Kazimierz Padliewski—,„Dla Ni- 
źżniowianki*. 854—8-—- 7 
przyjmę dzieci uczące się na stan., trosk. 

op. M. Włodzim. 41 m. 19. 816-6-6 


Lecznica chorób 
zębów i jamy ustnej. Kreszczatik Nr ^ w 
podwórzu. 989-100-. 


—— 


Mody człow. poszukuje biurowej pracy Polka 


spec. polsko-ros. korespond., pisze biegie 
na maszynie. Olerti łask. nadsyłać reż 
„Dzien. Kijow.* dla A. B. 1008--5 - 4 


Rządca rolny 


na wyjazd do Cesarstwa poszukuje odpo- 


wiedniej posady samodzielnie z rodziny zna- 


Rządca* upr. 
Pi i BEMA 


nej w kraju. Oferty pod 
Mac do Centr. Biura Ogł. 
i S-ka w Warszawie. 


wieloma złotymi medalami 


większej doskonałości 


czysto, 


dając 


oszczędności w opale, mydle, 
do 75%, wydatków. 


| Tów. Ak. J, A. JOHN oddział w Warszawie 
Przedstawiciel A. FALĘCKI 


Kijów, M. Błagowiesz. 123 


bezpłatnie. 


Kucharka 


Prosimy o pomoc. 


Matka leży w łóżku zreumatyzmowana, dwo- 
ję małych dzieci bez opieki i chleba. Kto 
askaw niech się zlituje. Datki przyjmuje 
„Dziennik Kijowski“. Demijówka, ul. Ueze- 


niczna 10, m. 4, Felicya Wyszyńska. 
1127—5—1 


Ngrodnik, kawaler, oszukujo miejsea, ma 


świad. i rekomendacye oaobiste. 


poszukuje, | 
miejsca przy dzieciach. Puszkińska 6, | 
m. i1. 1078-3-3 ; 


5, 


| 


Nagrodzona na ' wystawach 
Doprowadzona do naj- 


maszyna do prania Johna 
„Całą Parą* z przenośnym 
piecykiem oszczędnościo- 
wym, nie drze, nie niszczy 
bielizny, pierze niezrównanie 
obrze I prędke, nie 
męczy zupełnie służby, 
pracy 


Cenniki i objaśnienia na żądanie wysyła się 
877-8-7 


poszukuje miejsca, ma świa- 
dectwa i rekomend. Fun- 
1124—2—3 


Te- 
saezatik 40, (fot. Kozłowskiego), Wacławowi. 
119%6—8—%8 


Na Wołyniu, w dobrach księcia Ro- 
mana Sanguszki wydzierżawia się 
od d. 24 marca 1908 r. 


FOLWARK 


odległy od stacyi drogi żelaz. o 30 wiorst 
od miasta powiatowego Zasławia o 13 wior. 


mający ziemi ornej 286 mórg, z tej ilości 
ad płodozmianem ośmiopolowym 167 mórg. 
om mieszkalny murowany, a przy nim 0- 
ród owocowy. Bliższych szczegółów udzie- 
a b gdzie 


Zarząd Główny Dóbr w Sławucie, 
jest kantor pocztowy. 437-,„-3 


m_n 


Kolorowe w 8 barwach rb. 50 k. 
otografia „NEKE“ 


— man aa D 


chać, M.-Włodzimierska Nr 41, m. 7. 
1121—3--3 


-——— 


pe wydzierżawienia lub eprzedania 

nowy młyn walcowy o pięciu piętrach 

Szczegóły 

Szenfelda, ul. 
1 


na Podolu w pow. olgopolskim. 
pedale biuro rejenta np. 
reszczatik. 


040—4- 4 


- 


majątek, 8 wiorst od st. kol. Kalinówka; 460 
dziesięcin ornej ziemi, płodozmian, cena po; 
13 rb. 5u kop. za dziesięcinę, pastwiska pła-, 

i i w dobrym 


nte, dom mieszkalny i budynki 


stanie. Ó szczegóły listownie zgłaszać si 
siy ine ea prawidł. sil. bud. ze świad. Główn. Zarządu 
1084--10—4 | Stadn. Państw., tanio do sprzedania. Biała 


gub. wol., 


Nr AŻ2,Ę, B: 


List Doktora. 
Spieszę wyrazić moją y 
najgłębszą wdzięczność 
za przesłany mi środek 
leczniczy „bain“. Usil 
nie proszę o przesłanie ki 
mi jednego słoika maści 


p. Równe, 


$ | 
„BZ, A F F Kreszczatik 39, wprost 

ogiery I klacze czystej i półkrwi angiel- ; | oakiei Gal Aas | 
skiej, proesięta 4—12 miesięczne acz an PRL uklejowskiej, bel cin 
į gielskiej, wielkiej białej, stado koni i zaro-i 
‘dowa chlewnia, Aa aj nu wystawach ! 
lestwie 23 złotymi meda- | 

Wiadomość do d. 28 lutego (12 marca); 
956—10--6 


066-,„-2 


= *|Do sprzedania 


457857 
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ać A bona i gospodyni, śr 
at, posz. m., szyje, może wyje- 


OO n A o 


- -Zei 
Fosfatyna Faliera 
(Phosphatine Falieres) 
przyjemny pokarm .najodpowiedniejszy 
dla dzieci od 6-ciu miesięcy do 10-ciu 
lat, zwłaszcza w czasie odłączania od 


i piersi i w okresie rośnięcia. 


Ułatwia ząbkowanie i zapewnia prawi- 

dłcwy rozwój kości. 
Sprzedaż w składach aptecznych i àp te 
kach 4828-6-4 


buhaj czystej srwi 


oldenburskiej, éli- 
| cznie zbudowany, 2%/, roku, cena 175 rb. 
| Oferty listownie do Zarządu Dóbr Orzecho- 
iioc, poczta Wołoczyska, guD. wołyń- 
į skiel 1132—3—8 
w | 

| Leśnik 

| młody, energiczny i obeznany runtownie 
z prowadzeniem kultur, oraz szkółek lesnych 
liściastych i iglastych, z wyrobem drzewa 
kantowego i okrągłego, z robotami tartacz- 
nemi, oraz polowaniem. może przyjąć posa- 
dę w każdej chwili. Wymagania skromne. 
Łaskawe oferty Ostrów gub. łomżyńskiej. 
st. Gutry A. A. 1115—3—1 


—— 


- Zakopiańskie 


Pelor 2% Guńki, Sukmanki, Serdaki 
etc. SPÓDWICE i KOSTYUMY  zakopiań- 
skie, spacerowe, najpraktyczniejsze do po- 
dróży, na wieś etc. Krój angielski. Poleca 
pracownia sukien i kosty mów. 119%—3—1 


Heleny Czarneckiej 


poem żonaty, z ośmioletnią praktyką w 
najlepszych gospodarstwach, zdolny plan- 
tator buraków. tęgi gospodarz, energiczny. 
Posiada chlubne rekomendacycć. Szuka po- 
sady zaraz. Adres poczta Chodorków. 
1173-4-1 Babireoki. 


fojar 6 lat kaszt. pełnej krwi ang. st 
|Ogier J. Reszke zdatny na reprod 


Cerkiew u rotm. Małeckiego. 1197-,„-r 


Kucharz 
|z prowincyi, poszuk. miej. tu lub na wyjazd 
ma świad. W. Włodzimierska 3. Zapytać 
stróża. 1116—2—1 


Puszcza Wodica 


„Lain“ za 1 rb. 60 k., za pobraniem poczto- | elegancka wilia do sprzedania. Wiadomość: 
wem (przesyłka według taksy) pod adresem Bulwarno Kudriawska 16, Ruszkowski do 10 


Monajenki, 


AL tulska, dr. P. l. Firow. 
„LAI 


44 5.Rostenjestto zadzt- 
wiający srodek, letząGy 
yo i skutecznie 


EGZEME, 


LISZAJE, W YRZUTY,RANY. OPARZENIA 
it 


-P 
Swędzenie | bòl przechodzi prawie me 
mentalnie, Sləik Rh, | kop. BO —Wpre. 
wadzóno do handlu doskonałe mydle 
„LAIN“ de usunięcia wad ckórnych | 

der „LAIN“. Kawałek mydła koaztaje 

op % 4 tuzina —Rb. 4 pudełke pndra 
RR 1 

stosu w. do taryfy po 


yarria się za zalioczekiem poczte 
wem, anie oz 
8. ROSTEN, St-Petersburg, ul Ki 
pe BJ „26. D nerga W czy 
spiweghyth ia ikas 
nasładownietwa! 


1187-3-1 


rano i 6—8 godz. wiecz. 
Obrazy i im- 


1 A 
Salon „Empire“ pea 4% 
sprzedania, Puszkińska 12 m. 28. 1188-2-1 
ara muców do sprzedania 
Taranty AGC A Kudriawska Nr 16 
remiza. 1186—3—1 


pirn 6% 
Nadleśny-kasyer 
s długolotnią praktyką w leśnictwie, poszu - 
kuje odpowiedniej ponady. Oferiy I. Roe- 


żański m. Awiżańee, poesta Łożdzieje gub 
suwalakiej. 1108 —4— 


ENNIK KIJOWSKI Nr 58 


Z I 


inżynier A. S. EJBER 
ROLNICZE BIURO TECHNICZNE 


Kijów, Kreszczatik Nr 14. Telefonu Nr 659. 


i tkane, bawełniane „Balata“. Sruby łączące Dżeksona i uszywacze. 


azbestowy, celuloidowy i szmaciar y. Pierścienie wszelkiej grubości i różnych 
rozmiarów. Kuźnie. Maszyny do wybijania dziur; bormaszyny, pilniki, stal. Si- 
kawki, pompy do studzien, pon py irygacyjne i smoki. Termometry, mano- 
metry, łańcuchy miernicze i do zaprzęgu. Termostaty dla badania siły kiełko- 
wania różnych nasion przed zasiewem. Motory „Mew“, oryginal. „American“. 


BIURO POSREDNICIUWA PRAC 
Związku Wzajemnej Pomocy Pracowników 

Kijów, Kreszczatik 56, m. 8 (do i-go lutego, Kreszczatik 28, m. 7) 

techników, chemików, mechaników, buchalterów, rządców rolnych, 


ków Związku. 


” aie, DOE eE TY AW e CE — A o 
raedal £Głoty — Hors Clon-cuv 


BASTHMA i KATARY 


rzez wżycie GUGARETEK i PROSAKO ESPIC 


przez użycie 
DUSZNOŚĆ, KASZEL, ZAKATARZENIE, NEWRALGiE 
ator do zatzdzsgie piersiowego jest najskuteczniejszym Środkiem do pokonania chorób organów 
oddechowych. — PRZYJĘTY W SZPITALACH FRANCUSKICH I ZAGRANICZNYCH. — We wszystkich znacznych aptekach 
Franey ı zagranicą. — Sprzedaż hurtowa w Paryłć: SO, ulica Saint-Lazare, 20. 
Trzeba wymagać wtasnoręcznego podpisu na Fażdej sztuce jak abok. 


zzz 
MAGAZYM BiELIZNY 


ŁACINNI 


najnowszych deseni. Koronki, 


na męską bieliznę. 


pończochy, chustki. 
681-100-9 


KALOSZE 


PATENTOWANE 


- NAJLEPSZE w ŚWIECIE 


NAJPIERWSZE W ŚWIECIE POD 
WZGLĘDEM TRWAŁOŚCI, DOBROCI 
ELEGANCY| FASONÓW i WYŻSZEGO 
FIRMA BEZWARUNKOWO RECZY 
ZA NIEPORÓWNANĄ TRWA ŁOŚĆ 


4542-25-22 | 
Posiada na składzie: Superfosiat 14 —22%, salew4, kainit, gips, Thomasówkę 
i inns nawozy sztuczne. Pługi, brony, walce, siewniki grubery, obsypniki, na- | 
rzędzia do kopania buraków, wialnie, sortownice, szarpacze i sieczkarnie. Pasy 
skórzane, angielskie, amerykańskie, surowcowe, z czystego włosia wielbłądziego 


poleca 
iki i ' 0 ekonomów. 
rzemieślników i wogóle pracowników rolnych i przemysłowych, wyłącznie człon- 
111 —30— 29 


Poleca na sezon w wielkim wyborze bluzki szwajcarskie, suknie oraz wstawki | skiej 


Przyjmują się obstalunki 
INSTYTUCKA Nr 12 


RABOTNIK: 


KIJÓW 


Karton 


Mikołajowska Nr il. 


poleca na nadchodzący sezon ze sweśo składu: 


maszyny inarzędzia rolnicz 


Wybór bardzo duży. Ceny nizkie. 


4000 pudów nasion buraków cukrowych selekoyjnychi “T 


-Towarzystwo Rosyjskie przeciwpożarowe w Petersburgu T Ak a Wł DOLIŃSKI 
-wo Akcyj. WŁ 


Kanał Ekateryński Nr 27. 
Przedstawiciel generalny dla kijowskiej, podolskiej, wołyńskiej i czernihow- 

Funduklejowska Mr 5. Filie w Koziaxynie i Aleksaundrówce, 
pow. czehryńskiego. 


787-10 8 


ub 
A. D. Sumniewicz. Adres: Giełda kijowska. 
szybko gasl 


Popularny środek przeciwpożarowy „Eureka wszelkie pio- 


mienie, nawet oleje płonące: naftę, spirytus, benzynę i t. p. Naczynia zabezpieczające 
od wybuchu, do przechowywania płynów palnych, jak nafta, spirytus, benzyna, eter it. p 


„Różne środki przeciwpożarowe. 


Podczas doswiadczeń, jakie odbyły się w Kijowie, dnia 11 listopada 1907 roku w ce. 
lu .sprawdzenia wartości środków przeciwpożarowych ;,Eureka”* oraz naczyń zabezpie 
czających od wybuchów, stwierdzono urzędowym protokółem, że wspomniane wynaiazki są naj” 
lepszym, najskuteczniejszym i najtańszym środkiem do zwaiczania pożarów, dla tego pożądanem Jest, 
aby nieodzownie znajdowały się w składach straży ogniowej, w składach handlu towarów, w skła- 
dach aptecznych, żywnosciowych i innych, jak również na kolejach żelaznych, w bankach, teatrach. 
fabrykach, zakładach przemysłowych, w biurach notaryalnych i in. w mieszkaniach, sklepach mono- 
polowych, szkołach, kościoiach I wogóie we wszystkiego rodzaju lokalach miejskich i wiejskich. 

Cenniki, kopię protokółu urzędowego sporządzonego podczas ostatniego doświadcze- 
nia oraz obliczenia wysyłamy bezpłatnie na pierwsze żądanie. 

I 


w Kijowie, ul. 


Poleca: 

z : najnowszych kunstrukcyi firmy angiel 
Garnitury parowe mlocarniane "sli; RUSTON PROCTOR 4 C-e. 
(Wysokie nagrody oraz dwa medale złote w Paryżu, WYSOKIE NAGRODY na wysta- 

wach wszechświatowych w Paryżu i Bukareszcie w r. 1906). 


Adres dla listów i telegramów: Kijów, Giełda, Sumniewicz. 38-50-7 


Buraki pastewne. Tania pasza! Wysoki % cukru i białka 


doskonale się przechowują na zimę A= 


A Y 3 g* (3. U 


4 2! 
Md”. 


Podolska Produkcya Nasion Wyborowych 


E „K. Weydlich i 0. Sobański" 


| poleca swe wypróbowane nasiona buraków pastewnych następujących gatunków: + cu 
|krowe białe i różowe, mamuth i olbrzymie żółte. Świadectwa stacyi oceny nasion sąl 
- | dołączane do każdej wysyłki, worki plombowane, zatem tylko nasiona, których dobroć 
została na stacyi oceny nasion sprawdzoną, mogą być dostawione. Ceny od 4 rb. do 
|: rb. za pud z workiem w małych partyach od 2 pudów, w większych od 50 pudów, u- 
stępstwa według umowy. W ciągu 5 lat od chwili założenia Produkcyi sprzedano 12,000 
pudów nasion pastewnych buraków. Z zamówieniami zwracać się do Towarzystw Rol. 
nieczych lub w Kijowie do O. Sobańskiego hotel Savoy 22 od godz. 9- 10 rano lub listownie | Pługi parowe E tym Gaar, Soott i C-e, orzą od 1v do 26 dźiesięciu 


st pocztowa Rachny Lasowe, O. Sobański. 143-16-15 h 
Koszt’ wyorania 1 dzies, pługiem parowym około 8 rb. 


Czasopismo Społeczno-Poliłyczne Kosa,  » „o +  źwyczój. „ 5 b. 50 k. 
i Artystyczno-Literackie 


p 
W IT E 1 wychodzi 1i 15 każdego miesiąca, 


Treść zeszytu 3-go: 


udowke- 
podłue 


z nożami 
nalonymi 


Oszczędność robotnika do 50%. 


Zysk na czasie. 
Powiększenie urodzaju od 10 do 20; 


Pługi i siewniki R. Sacka, 
Ugniatacze podglebia 


svst prof. Campbella dia zatrzymywaniu 
wilgoci w roli. 


tr. Danitowski: W draźliwej sprawie. Stan. Mleczko. Wyspiański o Ha- 


M. Sokolnieki: Szkice polityczne. i 7 o r 4 

w. Ndłkowske: ie pi | J. Lemański: Dyalog. IAT ; j 

ali ona o > drogi i dwa | L. Wasilewski: Stronnictwa galicyj- wi- t oświetleniu wle 

F S A 4 3] kie. ż j 

ł Kleczyński: Szlachta w końcu W Le Ek a t k F 
Kaie ki i . Lis: EHkspansya! austryacka na y R r LU12--5- 4 

Ari" GFAf: PAAA Beane GA T S Malawa Maszyny l narzędzia najlepszych krajowych i zagranicznych tabryk. 
skiego). Okręt wśród lodowców. Notatki. i "W Z AE MA” 

W. Sieroszewski: Tułacze. Książki nadesłane. 


STAN RACHUNKÓW 


Kijowskiego Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń od ognia mienia 
właścicieli Ukrainy, Podola i Wołynia na dzień l-go stycznia 1908 roku. 


Następne numery zawierac będą prace: Edw. RARE Co, G. Daniłowskiego. M. Ko- 
|nopniekiej, J. m ko T. Micińskiego, Ign. Matuszewskiego, Wł. Orkana, M. Sokol- 
li 


nickiego, Art. wiúskiego, W. Sieroszewskiego, St. Zeromskiego. 


Prenumerata na prowinoyi wynosi: kwartalnie 2 rb. 50 k., 
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STAN BIERNY. 
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ne, ogniotrwałe i jedynie 
hygieniczne, 
sprzedaż 
konserwów „Wekka”. 


Proreznn,10, (dawniej Kraszoz, 7). 


|W.-Włodzimierska Nr 25. Obok 
' Rzymskiego. 


Aleksandra Bojnowukiego. 


CZNA , Wszelkie reperacye w umiarkowanych ce- 
aparatów dOinach. Binokie teatralne, w cenie o 


sprzedaje po cenach znacznie zniżonych garnitury miękkie 
kanapy tureckie i inne meble. 


; y Strata za lok 1907 w sumie rubli 8099 kop. 21, stosownie do protokółu z ogólne 
hotelu Na wystawie w Rostowie n/Donem w 1907-ym roku nagrodzony został go zebrania członków Towarzystwa. z dnia 0 lutego 1908 r. została spisana z zapaso- 
679-25- złotym medalem. 991—10-—6 Í wego kapitału Towarzystwa. 1171r 


O Drkamia Polska w Kijowie, ulica Wasilczykowska (Prorezna) Nr 9, róg Puszkińąkiej 


rb. 1. 


